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Dziś: S-tej Joanny Fremiot Wdowy 
Jutro: SŚ. Tymoteusza i Hipolita MM. 
Środa: Ś-go Filipa Benicjusza W. 
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— O udzielaniu pożyczek przez towarzystwo kredytowe 
ziemskie Królestwa Polskiego na osady włościańskie. Naj- 
jaśniejszy Pan, zgodnie z uchwaift komitetu do spraw Króle-
*twa Polskiego, 3-go lipca r. b., Najwyżej raczył upoważnić 
udzielanie pożyczek przez towarzystwo kredytowe ziemskie 
Królestwa Polskiego, tylko na te z osad włościańskich, na 
aastaw których mogą być udzielane pożyczki na mocy Naj
wyżej zatwierdzonych, 12 czerwca 1869 r., przepisów o u- 
dzielaniu nowych pożyczek przez towarzystwo, tó jest na o- 
aady, zawierające w sobie przeszło dziewięćdziesiąt morgów i 
mające hypoteki gubernialne, z zastrzeżeniem, iż w razie 
sprzedania za długi towarzystwu tych osad, względem nieb
me powinny mieć miejsca ograniczenia, istniejące obecnie 
dla aljenaqi gruntów włościańskich. (Dz. War.)

— O uzupełnieniu i zmianie niektórych paragrafów usta
wy warszawskiego towarzystwa ubezpieczenia od ognia. Na 
przedstawienie zarządzającego ministerstwem spraw wewnętrz
nych do komitetu ministrów o zmianie i uzupełnieniu §§ 17, 
34 j 42 ustawy warszawskiego towarzystwa ubezpieczeń od 
ognia, przez Najwyżej zatwierdzoną 3-go lipca r. b., uchwałę 
komitetu, rozkazano: wspomnione pąragraty ustąwy tego to
warzystwa wyłuszczyć w następujący sposób:

§ 17. „Kapitał towarzystwa powinien być umieszczony al
bo w papierach rządowych, albo też w prywatnych, ale przez 
rząd poręczonych papierach procentowych, jak również w li
stach zastawnych towarzystw kredytowych ziemskich i obli
gacjach towarzystw kredytowych miejskich, jeżeli na przyję
cie tych listów i obligacji na kaucje przy dostawach i entre- 
pryzach rządowych, wydane zostanie upoważnienie drogą 
ustanowioną." ,,

§ 34, punkt b... „odłączenie kapitału na kupno wskaza
nych w § 17 papierów procentowych."

§ 42. „Wpływające do zarządu summy, nie wymagające bez

— Na niedzielę wczorajszą przypadła uroczystość 
Świętego Jacka Odrowąża.

Toteż kościół podtemże wezwaniem przy ulicy Freta 
obchodząc uroczystość tę pierwszorzędaem Nabożeń
stwem odpustowem, zapełnionym był pobożnymi tak 
z rana jak i po południu. Tekst ewangeliczny przed 
Summą, celebrowaną przez miejscowego kapłana JKs. 
Wierzbickiego, głosił JKs. Jasiński przełożony kościo
ła, który też intonował i Nieszpory. Słowo Boże w cza
sie Nieszporów wypowiedział znany z wymowy kazno
dziejskiej JKs. Bartłomiejewski. Uroczyste to nabo
żeństwo rozpoczęte i zakończone zostało solenną pro- 
cessją, której towarzyszyły liczne miejscowe bractwa 
z jarzącem światłem i chorągwiami, tudzież cech 
szewcki, który S-go Jacka za szczególniejszego patro
na swego uznaje. Nakoniec dawane były do ucało
wania przed ołtarzem uroczystującego Patrona święte 
relikwie Jego. — Artyści Teatrów pod dyrekgą Karo
la Plater wykonali w czasie Wotywy Mszę in B. oćhie- 
dermajera, na Graduate, solo skrzypce i sopran, (Pla
ter, Seredyńska), podczas Summy mszę solenną in I) 
minor Heydna, Graduate K. Plater, kwartet z towa
rzyszeniem instrumentów blaszanych „Conyertere Do- 
mine“ Offertorium Duetto (tenor i bass) Mercadante- 
go, instr, na kwintet smyczkowy K. Plater. Nieszpo
ry Krempoltza i Schnabla.

— W kościele Ś-go Ducha przy rogu ulic: Freta 
i Długiej, oraz Ś-go Kazimiera na Nowem-Mieście od
bywało się wczoraj Nabożeństwo odpustowe z wysta
wieniem N. Sakramentu, kazaniami i processjami, na 
doroczną pamiątkę poświęcenia kościoła.

— Wczoraj w kaplicy literarackiej kościoła kate
dralnego Ś go Jana, w czasie Wotywy wykonano na 
chórze Mszę Fiihrera, na Offertorjum hymn chórowy 
bez organu Donizettego, na Benedictus modlitwę do 
N. Panny (solo sopran) Tejchmana.

— Wczoraj w kościele Opieki Ś go Józefa (wprost 
ulicy Królewskiej), amatorowie pod przewodnictwem 
H. Jareckiego, wykonali podczas Summy mszę Kem- 
ptera, na Offertorjum kwartet solowy ze „Stabat Ma
te^1 Rossiniego, na Benedictus: modlitwę „Głos du
sza" (solo tenor) Adolfa Adama.—Dziś w tymże ko
ściele odbywa się Nabożeństwo odpustowe na cześć 
g-tej Joanny Fremiot, z wystawieniem N. Sakramentu 
i kazaniami tak pod czas Summy jak i w czasie Nie
szporów.

— W kościele Mokotowskim podczas Nabożeń
stwa wczorajszego, artyści pod kierunkiem p. Zało- 
żyńskiego wykonali mszę łacińską przez F. Słoczyń- 
skiego; na Graduate duet (bas i tenor) Dionizetego na 
Offertorjum modlitwę do M. B. (solo bas) Roguskiego, 
na Benedictus modlitwę /'solo tenor) Gordigianiego, 
na zakończenie kwartet Troszla bez organu.

zwłocznego użycia, wnoszą się według uznania zarządu do 
jednej z instytucji kredytowych na imię towarzystwa lub uży
wają się na kupno wskazanych w § 17 papierów procento
wych. ______________ ' (Dz. War.)

-- O zmianie art. 21 Najwyżej zatwierdzonej 3 (15) mar
ca 1853 r. ustawy o powinności rekrutskiej w Królestwie 
Polakiem. Najjaśniejszy Pan, zgodnie z uchwałą komitetu do 
spraw Królestwa Polskiego, 3-go lipca r. b., Najwyżej rozka
zać raczył: art. 21 Najwyżej 'zatwierdzonej 3 (15) marca 
1859 r. ustawy o powinności rekruckiej w Królestwie Pol
akiem wyłuszczyć w następujący sposób: Za wszelkie pomi
nięcie przy spisie wojskowym, osobistej rewizji spisowych i 
ciągnięciu przez nich losów, mające lub mogące mieć następ
stwem niewłaściwe uwolnienie od rekruckiej powinności o- 
sób podlegających takowej, jeżeli pominięciom tym nie towa
rzyszyło podrobienie i jeżeli takowe nie były dopuszczone 
z jawnym celem uwolnienia spisowego od służby wojskowej, 
urzędnicy ulegają: za pierwszym razem karze pieniężnej 
w wysokości od 10 do 50 rub., za drugim razem takiej sa
mej karze w wysokości od 50 do 100 rub., a za trzecim ra
zem usuwają się od obowiązków. W razie zaś jeżeli tym po
minięciom towarzyszyć będą podrobienia lub takowe będą 
dopuszczone z jawnym celem niewłaściwego uwolnienia spi
sowego od służby wojskowej, winni temu urzędnicy oddają 
się pod sąd. Wymierzenie wspomnionych kar, jak również 
oddanie pod sąd, odbywa się drogą ustanowioną przez Naj
wyżej zatwierdzone 19 grudnia 1866 roku ustawę o guber- 
njalnym : powiatowym zarządzie w guberniach Królestwa 
Polskiego i 29 lutego 1868 roku dodatkowe do niej przepisy.

_____  (Dz. War.)

— W rozkazie Warszawskiego Ober-Policmajstra do Po
licji Wykonawczej za Nr 218 wydanym, zamieszczono: Naj
jaśniejszy Pan w skutku postanowienia komitetu do spraw 
Królestwa, pod dniem 3 lipca r. b., Najwyżej rozkazać ra
czył: skutki Najwyżej zatwierdzonych w d. 30 lipca 1867 r. 
przepisów obejmujących prerogatywy dla urzędników Rus- 
skiego pochodzenia, zostających na służbie w gubernjach 
Królestwa Polskiego, rozprzestrzenić do tych z Galie jan 
Grecko - Unjackiego wyznania, którzy zostają na służbie 
w tych gubernjach we władzach zarządu Ministerstwa Spraw 
Wewnętrznych i w innych częściach zarządu cywilnego i zło
żyli przysięgę na poddaństwo Rosąji—z prerogatyw tych mo
gą korzystać od dnia zaliczenia się na poddanych Ruskich.

O czem dla wiadomości i zastosowania się oznajmiam 
Policji.

— Powołując się na rozporządzenie zamieszczone w Roz
kazie do Policji w roku 1869, ponownie polecam Kommis- 
sarzom cyrkułowym, przestrzegać, ażeby uczniowie Gimna
zjów i Progimnazjów, nieuczęszczali tak do strzelnicy urzą
dzonej w ogrodzie Saskim, jako i na wszelkie przedstawienia 
dawane w publicznych ogródkach z wyjątkiem koncertów 
Bilsego;—nie stosujących się do niniejszego rozporządzenia 
uczni Gimnazjów zatrzymywać i odesłać do właściwej władzy 
szkolnej. ________ (Gaz. Pol.)

— Z powodu uwolnienia na 28-io dniowy urlop do 
Cesarstwa, Warszawskiego Ober-Policmajstra, pełnie
nie tych obowiązków—do czasu powrotu Jenerał-Ma- 
jora Orszaku Jego Cesarskiej Mości Klasowa—po- 
ruczonem zostało Policmajstrowi 2 go oddziału m. 
Warszawy, Pułkownikowi Gwardji Kosińskiemu, obo
wiązki zaś tego ostatniego—urzędnikowi do szczegół - 
nycb poruczeń Pułkownikowi Jankowskiemu. (G. Pol)

— — Na scenie teatru Wielkiego grano onegdaj
Trubadura. Pomimo gorąca nadzwyczajnego, teatr 
był napełniony, z wyjątkiem lóż. Chociaż wysoka tem
peratura przykrą dla słuchaczów była, o ileż trudniej 
znieść ją było śpiewakom na scenie. Niedopisanie też 
czasem głosu u którego z nich, tej przyczynie przypi
sać należy.

Najbardziej publiczncść się interesowała dwiema 
osobami, a mianowicie: panną Miller-Czechowską i pa
nem Cieślewskim, o nich tu więc słów kilka powie
dzieć zamierzamy.

O głosie panny Miller Czechowskiej nieraz już w pi
śmie naszem mówiono, chcemy więc tylko zwrócić na 
jeden szczegół uwagę. Panna M. po każdem odetchnie- 
niu jeżeli mą brać ton wysoki, to go nie odraza ata
kuje, lecz poprzedza go pewnym rodzajem portamento. 
Niemiłe to wrażenie wywiera. Tak wysoko cenimy 
talent panny M. i tak się cieszymy, że na naszej sce
nie pozostanie, iż pragnęlibyśmy widzieć ją wszelkich 
usterek pozbawioną. Tembardziejzaś,żeniesą one licz
ne i przy dobrej woli i inteligencji śpiewaczki łatwo 
usunąć się dadzą.

Za jedną z największych zalet poczytujemy jej to, 
iż nie lekceważy słów i akcji, lecz przeciwnie wielkie 
na nie daje baczenie. To jest dowodem poglądu pra
wdziwie artystycznego. Wymawianie jest wyraźne, 
każde słówko słychać wybornie. Ruchy i gra fizio- 

gnomji stosowne i wypracowane. Na największe po
chwały zasługuje onegdajsze charakteryzowanie się 
w roli Azuceny. Zwykle młode artystki wyżej cenią 
sławę swych wdzięków, niż sławę artystyczną i nie
chętnie przyjmują role kobiet starych a tein bardziej 
szpetnych. Jeżeli zaś na to się odważą, t > zwykle 
tylko afiszowi się wierzy, że ta osoba jest starą, bo 
twarz co innego powiada. Panna M. dla miłości pra
wdy i sztuki, nie wahała przekształcić się w starą, 
szpetną a nawet wstrętną cygankę, co bez wątpienia 
nie mniej trudno jej przyszło, jak szpetnej artystce 
ukazać się ładną na scenie. Tem bardziej zaś to po
dobać się widzom musiało, gdy się ją porównało z ota
czającym ją chórem biatych cyganów, z których żaden 
o potrzebie czernienia się nawet nie pomyślał.

Nie możemy się dość nacieszyć ze zmiany pożą
danej, jaka zaszła w śpiewie pana Cieślewskiego. Nie 
wiemy czy to zawdzięczyć własnej pracy, czy też tra
fnym cudzym wskazówkom, ale to wiemy, że gamma 
ślicznie się wyrównała, ton spotężniał i wyszla- 
chetniał.

Jak ładnie zaśpiewał pierwszą zwrótkę serenady 
(druga już nie tak dobrze się udała), jak silne i pełne 
b z piersi wyrzucił w finale aktu pierwszego, jak 
umiejętnie w akcie II w arji ,,W krwawej walce" 
użył mezza voce przy wyrazach „wstrzymaj się‘ 
Mnóstwo, mnóstwo miejsc prawdziwie pięknie wyko
nał. Nie wątpimy że będąc na tak dobrej drodze, pan 
Citślewski ciągle naprzód postępować będzie, lecz 
zarazem radzimy mu zwrócić baczną, uwagę na swe 
wymawianie, które wiele jeszcze do życzenia pozosta
wia. Jedną z wad rażących jest pewne zmiękczanie 
spółgłosek twardych. Przypominamy, że w akcie III 
w arji „Z naszego połączenia dniem" śpiewając „Od
waga wzrośnie w sercu mem", p. C. wymawia wyraz 
w sercu, jakby tam było r miękkie; a wkrótce potem 
śpiewając „Bóg połączy nas", wyraz „połączy" wy
mawia potączi. Zdaniem naszem, p. Ć. powinien po
pracować nad deklamacją, a przynajmniej dużo głośno 
czytywać. Za skutek niezawodny ręczymy.

Znamy tu w Warszawie pewną młodziutką, bardzo 
rozsądną i miłą panieneczkę, matącą bardzo trudną i 
niezrozumiałą wymowę. Sama czuła swoję wadę i tak 
ją to wstydziło i związywało, że albo unikała towa
rzystwa, albo była milczącą zupełnie. W tych dniach 
właśnie spotkaliśmy ją po kilkumiesięcznem niewi
dzeniu i jakżeśmy się zdziwili, usłyszawszy ją czysto, 
wyraźnie i płynnie mówiącą. Nic więcej, tylko przez 
kilka miesięcy po kilka godzin dziennie czytywała po
woli, głośno, pilnując się poprawnego wymawiania.

Jesteśmy prawie pewni, że p. C. przełamawszy tyle 
w śpiewie trudności, potrafi i w wymawianiu pora
dzić z niemi, byleby chciał tylko. Wola cudów do
kazuje.

Prosilibyśmy też panaC. aby był mniej gorliwym wo- 
kazy waniu wdzięczności za oklaski jakkolwiek zasłużone

W akcie IV uwięziony Maurico śpiewa w wieży sła
wne „Miserere". Boleścią przejęta Leonora pada 
u stóp wieży zemdlona. Rozpoczynają się oklaski, 
w tem ktoś z maruderów paradyzowych wykrzyknął 
nazwisko pana 0. I oto drzwi więzienia się otwierają, 
Minrico przez nie wychodzi, podchodzi do zemdlonej 
kochanki i proponuje jej wspólne za oklaski podzię
kowanie. Jak tu się oprzeć namowom kochanka’? 
Zemdlona więc wstaje, podaje mu rękę i oboje bardzo 
wdzięczny ukłon publiczności składają. Potem Leo
nora nie czuje się więcej usposobioną do zemdlenia, 
więc odchodzi na bok, a Manrico, jako człowiek hono
rowy, powraca do wieży, zkąd się był wymknął za 
utl »pem. We drzwiach spotyka się z Hrabią i jego 
orszakiem, lecz są dla siebie niewidzialni.

Jak to wygląda?
W ogóle cała opera szła bardzo dobrze, a szłaby je

szcze lepiej, gdyby orkiestra śpiewów nie głuszyła i 
niewłdściwem tempem nie stawiała chórów w niemoż
ności wykonania jak należy. Dość przypomnieć 
w akcie II chór „Już czas, już czas".

—Q— Ludzie w ogóle, a Warszawianie w szczególe 
nie lubią jednostajncści. Trzeba im ciągle czegoś no
wego. Ten ktoby potrafił wynajdywać bezustannie



coraz inne i nieznane rozrywki, posiadałby zaprawdę 
Łlucz do wszystkich kieszeni i mógłby w nich czerpać 
obficie.

Wszystkie tutejsze zakłady dobroczynne potrzebują 
przynajmniej raz do roku odwoływać sę do serc lito
ściwych o wsparcie. Oióż powodzenie owego odwoła
nia się zależy od sposobu w jaki je uczyniono. Jeśli 
chcecie zbierać składki dobrowolne po domach, a nie 
zużytkujecie próżności ludzkiej, osiągniecie z pewno
ścią bardzo mały wypadek. Jeśli urządzicie koncert 
lub teatr amatorski, zbierzecie już nieco więcej, ale 
jeszcze bardzo niewiele. Są to już źródła prawie do 
szczętu wyexploatowane.

Tak zwane loterje fantowe, najwięcej teraz ściągają 
publiczności, ale wymagają wielkich nakładów, dłu
gich i pracowitych przygotowań a niezawsze zapewnia
ją odpowiedni dochód. Mogą je urządzać dla tych 
przyczyn tylko stowarzyszenia filantropijne, posiada- 
dające rozgałęzione stosunki i rozporządzające znacz 
ną ilością osób, chętnych do zajęcia się urządze
niem zabawy.

Instytucja taka jak szpital w Warszawie, nie posia
dająca powyższych warunków, natrafia istotnie na 
■wielkie trudności przy wynajdywaniu dla siebie źródła 
dochodu. Szpital jednak prążki, niedawno powstały 
a więc żywotniejszy od innych, jak wszystko co młode, 
potrafił pójść nową, nieutartą jeszcze ścieżką, i urzą
dził nowego rodzaju zabawę w sąsiednim mu parku.

Afisze zapowiadały najpierwej wyścigi piesze, dalej 
■wyścigi w workach, wyścigi na łodziach, włażenie na 
słup, wreszcie muzyki, balony, illuminację i ognie 
sztuczne, a to wszystko za 10 kopiejek. Prócz tego 
za oddzielną opłatą karuzele i huśtawki miały także 
dostarczać swych przyjemności.

Nic dziwnego że na tę zabawę wybierała się większa 
część Warszawian, dla których park prążki jest jeszcze 
ziemią nieznaną. Niestety, wślad po sobotniej nocnej 
burzy, wczoraj deszcz kilkakrotnie popadywał przed 
zaczęciem zabawy, a w chwili jej początku spadł na
wet ulewnie. Wpłynęło to bardzo niekorzystnie na 
zebranie się publiczności, która też dopiero o godzinie 
5 ej po południu zaczęła się zgromadzać. Deszcz 
znowu parę razy zaczynał padać, ale nikogo już nie 
spłoszył. Przybyli bowiem, opatrzeni byli w parasole 
i widocznie przygotowali się do wytrwania niedogo
dności deszczowych.

Program wypełniony został bez zmiany.
O godzinie 5-ej odbyła się gonitwa piesza. Stanę

ło do wyścigu czterech szermierzy, różnokolorowo 
przybranych i ci przebiegli przez całą wielką aleję 
parku, od tek zwanych „Lwów“ aż do brzegu Wisły. 
Do mety dobiegli w bardzo nieznacznej od siebie od
ległości trzej współzawodnicy, mianowicie: Zwoliński 
Stanisław, Pruszyński Józef i Drzewiecki Jan. Wszy
stkim ti zem przyznano nagrody.

Do gonitwy w workach stanęło znowu czterech 
szermierzy. W gonitwie tego rodzaju, mało u nas 
znanej, współzawodnicy włażą w worki które się im 
zawiązują na szyi. Jest to zatem zupełne spętanie 
rąk i nóg, a bieg niezmiernie jest utrudniony. Bie
gnący radzą sobie jak umieją to się czołgają, to pod
skakują to się turlają, lub rzucają przyczem mniej 
zgrabni co chwila upadają.

We wczorajszym wyścigu workowym pierwszy sta
nął u mety znowu Zwoliński Stanisław, drugim był 
Grochowski Józef, a trzecim Pruszyński Jan.

Najciekawszemi były wyścigi na łodziach retmań
skich. Stanęło do nich czterech współzawodników, 
na tyluż czółenkach, jedną gonitwę odbyli klęcząc, 
a drugą stojąc w łódce. W obu gonitwach wypływa
no zped środkowego filaru mostu żelaznego, dopływa
no w kierunku z wodą do tyki zatkniętej na środku 
Wisły wprost ulicy Rybaki i zawróciwszy dopływa
no do mostu w kierunku pod wodę. Wszyscy czterej 
współzawodnicy dzielnie wiosłowali, jeden z nich nie 
tracąc nawet przytomności w chwili wyścigu zatrzy
mał się na wodzie dla wylania wody zalewającej już 
łódkę, poczem popłynął dalej.

W pierwszym wyścigu (klęcząc) stanęli u mety 
■w następującym porządku: Kopystko Juljan, Laskow
ski Flcrjan, Sommerfeld HippolitiPowiertowski Fran
ciszek; w drugim zaś wyścigu (stojąc) Laskowski 
Florjan, Sommerfeld Hippolit, Kopystko Juljan i Po- 
wiertowski Franciszek.

Wszystkim tym wyścigom szczególniej też wodnym 
publiczność przypatrywała się z zajęciem.

Pośpiech przygotowań, niepewność powodzenia 
a w części i brak doświadczenia musiały oczywiście 
pociągnąć za sobą różne niedokładności. Gdyby na- 
przykład ogłoszono na parę tygodni przed zabawą na
grody i to znaczne, niema wątpliwości że liczba współ
zawodników byłaby większą, a wyścigi bardziej zaj- 
mującemi. Należałoby też urządzić szranki.

Zdaje się nam, że wyścigi czy piesze czy wodne byle 
należycie rozwinięte byłyby dobrem ćwiczeniem gi- 
mnastycznem i nie gorszem źródłem dochodu dla 
urządzającej ją instytucji.

Slup nie miał tym razem zwolenników ale zwolen
nika. Jedyny bowiem szermierz z rzadką wytrwało
ścią aż pięć razy wdrapywał się nań, za każdym co 
raz wyżej ale zawsze brakło mu sił i materjalu (na
zwa techniczna popiołu lub gipsu do zasypywania my
dła szarego, którem jest wysmarowany słup). Za 
czwartym razem nieszczęśliwy szermierz zesunął się 
już z pod samego prawie wierzchołka słupa. Nic to 
jednak nie zraziło uparcie wytrwałego zapaśnika, któ
ry też nareszcie za piątym razem zdołał się dostać 
na wierzch słupa wśród ogólnych oklasków widzów. 
Zdobywcą tym mającym silną widocznie chrapkę na 
trofea garderobiane zawieszone na słupie, był Chrap- 
czyński Romuald czeladnik mularski. Nazwisko cza
sem obowiązuje.

Wieczorem zapalono illuminację i puszczono nad 
brzegiem Wisły i na wodzie ognie sztuczne. Dwie 
najpiękniejsze dekoracje uległy przedtem zamoknięciu 
przez co program ogniowy znacznie się skrócił.

Balony z różnem szczęściem poszybowały ku obło
kom. Jeden spalił się w górze, dwa z wystrzałami 
spłonęły zaraz przy puszczaniu, inne wzbiły się wy
soko i znikły z oczów.

W parku cprócz bufetu miejscowego urządzonym 
był drugi, zaimprowizowany z obszernej bardzo szo
py. Przybrany w zieleń i opatrzony ruchomą jak 
klawisze podłogą ciągle był pełen gości i wyziewów 
wszechpotężnego dziś bawara.

Osób na zabawie zebrało się pomimo niepogody 
przeszło 10,000, dochód zatem wyniesie około 1,000 
rubli.

Wiadomości miejscowe.
— W dniu wczorajszym na odbytej elekcji rocznej, 

Arcybractwa Pocieszenia N. P. Marji, przy kościele 
Śgo Marcina istniejącego, pedprzewodnictwem JXięży: 
Pr ospera Nimińskiego i Andrzeja Rzadkiego, po od
biorze składek rocznych i obrachunku z czynności ca
łego roku, wybrani zostali: przeorem arcy-bractwa p. 
Walenty Zygmuntowicz; sekretarzem, p. Jan Lewicki; 
seniorami: pp. Tomasz Klicki, Józef Żeltman, Romu
ald Kuczyński, Stanisław Dąbrowski, Konstanty Ro
dziewicz, Majewski Andrzej; podskarbim Władysław 
Stachurski; wice-podskarbim Marcelli Kuczyński.

= Zapowiedziana afiszami „Bitwa pod Wimpffan" 
ściągnęła wczoraj do Tivoli licznych widzów, zacieka
wionych nieznanym warszawskiej scenie dramatem o 
pięciu aktach, z prologiem i epilogiem. Tymczasem, 
kiedy kto po zapatrzeniu się już w bilet, pragnął jesz
cze nabyć program widewisaa, spotykał w tym osta
tnim, ku wielkiemu swemu zdziwieniu „Gałganducha" 
z całym szeregiem osób nad ziemią i na ziemi działać 
mających. Wszczęła się naturalnie wrzawa, większość 
widzów powróciła do kassy, żądając zwrotu pieniędzy, 
a jednocześnie napływający z zewnątrz nowi spektato- 
rowie nie mogli zrozumieć, co znaczy ten ścisk i oblę
żenie. Przyczyną zmiany sztuki była nagła choroba 
pani Grabińskiej. Gdy opozycja przeciwko Gałgandu- 
chowi zaczęła się coraz silniej objawiać, reżyserja 
w Tivoli ogłosiła jeszcze jedną zmianę programu. Ode
grano wodwil „Adam i Ewa“, komedję „Pierwej Ma
ma" i „Piosnkę Wujaszka". PP. Delchau, Texel i 
pani Zimaier, starali się dobrą grą wynagrodzić za
wód nieukontentowanej publiczności. W każdym ra
zie, dyrekcja, na wypadek zmiany, powinna przylepić 
przy kassie ogłoszenie, lub polecić jkomuś ostrzegać 
ustnie, aby każdy kupując bilet wiedział na co idzie.

= Onegdej wieczorem, coraz silniejsze i częstsze 
błyskawice w stronie północno-zachodniej, zwiastowa
ły zbliżającą się burzę. O godzinie litej burza nad
ciągnęła, zdaje się jednakże przeszła po-nad miastem 
bokiem tylko, pomimo bowiem ciągłych błyskawic 
kilkanaście zaledwie razy słychać było grzmoty 
a parę tylko piorunów spadło w bliskości miasta.
= Pożądanem byłoby dla nas bardzo — pisze nam 

jeden z przedmieściowych korrespondentów — ażeby 
zarząd m. Warszawy uskutecznił jaknajrychlej posu
nięcie rogatek Wolskich do zaprojektowanego punktu. 
Ktojz nas codziennie od wiedza Warszawę, z budżetu swo- 
jegoma'samo kopy tkowe musi poświęcać miesięcznie oko
ło tześciu rubli. Przedmic ście nasze zasługuje na wzgląd 
administracji m. Warszawy, produkujemy bowiem wy
borną cegłę, ogrodowizny i znaczną ilość nabiału. — 
Mogłyby także, z korzyścią dla siebie i dla nas, kurso
wać stale omnibusy warszawskie do rogatek wolskich.

= Dotychczas wierzyliśmy w odwieczną prawdę, że 
czas z szybkością ubiega, zegary umieszczone w o- 
knach zakładów zegarmistrzowskich, przekonywają 
dowodnie, że go ubywa co chwila, kto bowiem idzie 
przez Nowy-Świat z placu Trzech Krzyży do statui 
Kopernika i spogląda po dredze na zegary, dostrzaga 
że ruszywszy z miejsca naprzykład o godzinie 10-tej 
rano, staje przy Koperniku o trzy kwadranse na 
dziesiątą.

= Wczorajszy koncert orkiestry Bilsego, odbył się 

w salonie. Słuchaczów uważnych i nadobnych słucha
czek, zebrało się mnóstwo.^?, Najhuczniej oklaskiwano 
wykonanie wspaniałego fragmentu ż „Hugonotów po
święcenie broni“.

— Józef Stefani, najstarszy wiekiem z naszych 
kompozytorów, od kilku dni jest ciężko chorym.

= Pani Jakowicka Friderici, ma podobno po raz 
drugi wystąpić na tutejszej wielkiej scenie w jednej 
7 oper Verdi’ego.

=Mówiono nam, że pan Miłaszewski, Dyrektor tea
tru we Lwowie, podczas obecnego pobytu w Warsza
wie, zaprosił na role gościnne do swojego teatru, dwie 
tutejsze artystki dramatyczne: panią Rakiewiczową i 
pannę Kwiatyńską. Pan Miłaszewski pragnął także 
w tutejszych sferach artystycznych skompletować: kor
pus operowy, w tej jednakże pracy odegrał rolę Dyo- 
genesa szukającego z latarką człowieka, czyli rzeczy
wistego artysty.

= Donieśliśmy przed kilkoma dniami, że p. Mo
drzejewska i p. Królikowski wystąpią pierwszy raz po 
powrocie z urlopu w trajedji Szekspira p. n. „Hamlet"; 
dzisiaj tę wiadomość prostujemy w ten sposób, że ci 
artyści, przed Hamletem, który ma być grany w sobo
tę, ukażą się na scenie we czwartek, w komedji Korze
niowskiego p, n. „Panna Mężatka." Mamy nadzieję, że 
z powrotem tych dwóch gwiazd naszej sceny, dramat 
odżyje na nowo i repertoar wkrótce nowemi sztukami 
wzmocniony zostanie.

= Wczoraj w Teatrze Letnim, w operecie Offenba
cha p. n. Orfeusz w Piekle, rolę Eurydyki przedstawi
ła panna Wojakowska. Młoda ta śpiewaczka, która 
dała nam juź nieraz dowody swego talentu, z wczo
rajszej również roli wywiązała się zwycięzko, za co 
tern więcej zasługuje na uznanie, iż tego jej wystąpie
nia. nie poprzedziła ani jedna orkiestrowa próba. Nie 
od rzeczy będzie tu nadmienić, że nauczycielem pan
ny Wojakowskiej, jest p. Ziółkowski, artysta opery, 
który kilka już swoich uczennic wykształcił na bąrdzo 
zdolne śpiewaczki.

— Panna Marja Kwiecińska, była artystka naszej 
opery, powróciła z Ciechocinka, gdzie zostawała przez 
jakiś czas na kuracji.

(Art. nad.) — Panie Rodaktorze! W piątkowym 
numerze Twojego pisma, zamieszczono szczupły arty
kulik o debiutach odbytych w Tivoli w dniu 17-tym 
sierpnia r. b. Na wstępie owego artykułu surowy 
sprawozdawca zamieścił frazes: „Najprzód pan Grzę
da, kandydat do scenicznego zawodu,usiłował odegraj 
rolę Astolfa w „Odludkach i poecie", ale usiłowanie 
to nie powiodło się, dla braku w debiutancie jakich 
bądź zdolności."

Dziwi nas rzutność sprawozdawcy w ocenianiu zdol
ności ludzkich i tłomaczemy to sobie, że recenzent 
zapewne pomylił się w użyciu wyrażeń, bo gdyby za
miast , jakich bądź zdolności11 użył „scenicznej ogła
dy" to najzupełniej z jego sądem zgodzić byśmy się 
mogli, tu zaś nadmienić musimy, iż tylko rączość ko
nia poznaje się w przebiegu,—ale nigdy zdolncści lu
dzkie. Dodać nawet można, iż p. G. w wystąpieniu 
swojem okazał, iż posiada pewien zasób scenicznego 
talentu, ale niestety jestto dopiero materjał surowy, 
potrzebujący wyrobienia. — Stały prenumerator J. Z.

(Przyp.Red) Jeżeli pan G. posiada pewien za
sób scenicznego talentu, to niepotrzebnie go tak sta
rannie ukrywał, że w roli o której mowa ani śladu na
wet tego zasobu dojrzeć nie można było.

— Z powodu deszczu wczorajszego wiele osób nie- 
mogło się znajdować na zabawie w parku prazkim. 
Z tego powodu o ile wiemy, jest zamiar powtórzenią 
zabawy w niedzielę za dwa tygodnie.

= W dniu wczorajszym jeden z robotników przy 
oczyszczaniu kanału na ulicy Dobrej, obok łazienek 
Banzemera wszedł doń z zapaloną świecą, skutkiem 
tego zapalił się nagromadzony tam gaz siarkowodór - 
ny. Wybuch jednak był słaby tak, że tylko sprawił 
lekkie oparzenie ręki i twarzy robotnika.

= Repertuar Teatrów 'Warszawskich na bieżący 
tydzień zapowiada: w Teatrze Letnim: w poniedziałek: 
„Gavaut, Minard i S-ka‘‘; we wtorek: „Hrabina"; we 
środę: „Radcy pana Radcy“» „Zony płaczące"; 
w czwartek: „Norma"; w piątek: „Poczwarka"; w nie
dzielę: „Wessle Figara".-^ W Teatrze Wielkim: 
w czwartek: „Panna mężatka", „Posażna jedynaczka" 
(po cenach teatru Rozmaitości); w sobotę: „Hamlet"; 
w niedzielę „Faust".

= W ostatnim numerze Tygodnika Illustrowanego 
jak już o tern wspomnieliśmy, pomieszczonym został 
bardzo podobny portret ś. p. Ludwika Panczykowskie- 
go, wykony według fotografii Beyera. Redakcja Tygo
dnika cztery lata temu podała portret zmarłego arty
sty w roli: Trzaski, w dziwactwie dramatycznem Syro
komli, p. t. „Chatka w lesie.“ Portret ów rysował 
Kossak. — Panczykowski portretowanym był także 
w czasopiśmie „Kłosy" w r. 1866 i w kalendarzu pre- 
mjowym J. Kaufmana wydanym na r. 1868.

= Znane w Warszawie śpiewaczki włoskie Mar- 
chisio, występują obecnie w Rzymie i jak donosi Sig-



nale, obsypywane są oklaskami i kwiatami. Siostry 
Marchisio są dziś w Europie, jedynemi przedstawiciel
kami klassycznej sztuki śpiewu.

= Bardzo jest pożądanem, ażeby dyrekcje tutej
szych kolei żelaznych, poleciły rozwiesić na rogach 
ulic rozkłady jazdy lokalnej oraz dróg zagranicznych 
łączących się z drogami naszemi.

= W wystawie handlu win A. Bocqueta, zwracają 
powszechną uwagę trzy małe zajączki i skubiące sobie 
najspokojniej sałatę, pomimo że mnóstwo osób przy
patruje im się z zewnątrz.

— Złożono w Redakcji „Kurjera Warszawskiego", 
od A. kop: €0 dla nędzy wyjątkowej.

— Korale i Krzyżyk, znalezione dnia 17 b. m. na 
Krakowskiem-Przedmieściu, są do odebrania w Rt- 
dkcji „Kurjera Warszawskiego".

— W handlu artykułów spożywczych pani Żemrow- 
skiej, przy ulicy Nowo-miejskiej pod Nr. 8, otwartym 
został kantor „Kurjera Warszawskiego."

4- W dniu 20 sierpnia r. b., zakończyła żywot do
czesny Karolina z Krzemińskich Zielińska, żona Radcy 
Stanu Mateusza Zielińskiego, b. Sędziego Sądu Appel- 
lacyjnego Król. Pols. W dniu 22 Sierpnia o godzinie 
11-tej z rana odprawicnem zostanie za duszę zmarłej 
Nabożeństwo w kościele Ś-go Antonii go, przy ulicy 
Senatorskiej, a o godzinie 6-tej tegoż dnia po południu 
nastąpi wyprowadzenie zwłok z pomienionego ko
ścioła, na cmentarz powązkowski, na które pozostały 
mąż wraz z dziećmi, Krewnych, Przyjaciół i Znajo
mych zaprasza. . .

-j- W dniu 19 sierpnia r. b., po krótkiej lecz cięż
kiej chorobie, opatrzona ŚS. Sakramentami, przenio
sła się do wieczności w kwiecie wieku, bo w 1 j-tej 
wiośnie życia, ś. p. Ludwika Micewicz, panna, córka 
emeryta. Wielkim smutkiem dotknięci rodzice po 
stracie jedynego dziecka, zapraszają Krewnych, Zna
jomych i Przyjaciół, na żałobne Nabożeństwo, w dniu 
22 b. m. i r., o godzinie 9 z rana, w kościele S-go An
toniego przy ulicy Senatorskiej odbyć się mające, oraz 
na wyprowadzenie zwłok z tegoż kościoła i w tymże 
dniu o godzinie 6 po południu na cmentarz Powązkow
ski. . . —7209—

4- Julja z Kowalskich Turchetti, żona emeryta, po 
długiej i ciężkiej chorobie, przeżywszy lat 51, wczoraj 
przeniosła się do wieczności. Pozostały w ciężkim 
żalu mąż z synami i córkami, zapraszają na wypro
wadzenie zwłok z kaplicy Narodzenia N. Marji P. na 
Lesznie, jutro, to jest we wtorek, o godzinie 4tej po 
południu, na cmentarz powązkowski odbyć się mające. 

-7208—
4. Wacio Wierzbicki, syn ś. p. Gracjana, b. Budo

wniczego i Heleny z Patkowskich, po długiej i ciężkiej 
chorobie, w 8-ej wiośnie życia, d. 20 b. m. i r. umarł. 
Wyprowadzenie zwłok jego z kaplicy przy kościele 
parafialnym S-go Karda Boromeusza, na cmentarz 
powązkowski, nastąpi w d. 22 b. m. i r., to jest we 
wtorek, o godzinie 6-tej z południa, na które w cięż
kim smutku pogrążeni: matka z ojcem i rodziną, Kre
wnych, Przyjaciół i Znajomych zapraszają. —7194—

4- Pozostała wdowa po ś. p. Wawrzyńcu Janczew
skim, Rejencie w Płocku, składa najserdeczniejsze po
dziękowanie Duchowieństwu, Kolegom, Przyjaciołom 
i Znajomym, którzy oddali ostatnią posługę zmarłe
mu mężowi. Antonina Janczewska. — 7179—

W dniu 15 b. m. w mieście Łowiczu w kościele 
kollegiaty miejscowej, przez JX. Świniarskiego, probo
szcza parafii Nieborów, pobłogosławionym został zwią
zek małżeński, zawarty między panem Leopoldem 
Przybyłowiczem sekretarzem Magistratu i panną Ma- 
rją Skwaro. _______ __________ _

•— W Petersburgu, d. 30 lipca znajdowało się cho
rych mężczyzn 172, kobiet 160, razem 332; przybyło 
mężczyzn 11, kobiet 3, razem 14; wyzdrowiało męż
czyzn 6 kobiet 6, razem 12; zmarło mężczyzn 4, ko
biet 3, razem 7. Na dzień 31 lipca pozostało chorych 
mężczyzn 173, kobiet 154, razem 327.

— Dnia 31 lipca w Moskwie znajdowało się cho
rych na cholerę, mężczyzn 300, kobiet 238, razem 
538; przybyło mężczyzn 26, kobiet 27, razem 53; wy
zdrowiało mężczyzn 19, kobiet 16, razem 35; umarło 
mężczyzn 14, kobiet 13, razem 27. Pozostało na 
dzień l,szy sierpnia chorych mężczyzn 293, kobiet 236, 
razem 529.

— „Ruskie Wied.11 podają, że oddział kobiecy Mo
skiewskiego sławiańskiego komitetu dobroczynności, 
uzbierawszy dostateczne środki, postanowił urządzić 
szkołę żeńską przy klasztorze Aleksiejowskim w Mo
skwie. Stypendji na początek będzie dwanaście. 
Z tych sześć stypendystek ma być pochodzenia Buł
garskiego, a sześć Serbskiego. Wiek stypendjatek 
nie może być większy nad lat dwanaście. Otworze
nie szkoły ma nastąpić dnia 13 października b. r.

— Korrespondent moskiewski „Nowosti" donosi, że 
niejaka p. Werderewska, wiedziona miłością dla bliź

nich, przy pomocy redakcji „Sowr. Wied." zebrawszy 
1280 rs. 39 kop., założyła w Moskwie szkółkę dla 
małych dziewcząt, razem z pracownią ręcznych 
robót.

• Kroniczka^agraiiiczna.
X Brno w Morawji 19-go. W kopalniach węgla 

Rahna pod Zbyszowem wydarzyła się onegdaj eksplo
zja, która pociągnęła za sobą straszne nieszczęście. 
Dwudziestutrzech robotników poparzonych, czterech 
blizk'ch śmierci.

Przegląd Polityczny.
Nie'przesądzając losu jaki spotkać może propozycję 

dążącą do przedłużenia władzy Tbiersa, można już 
dziś widzieć jakie szkodliwe rezultaty pociągnęło za 
sobą samo przedstawienie tego projektu. Drażliwy sto
sunek między naczelnikiem władzy wykonawczej i 
grupami środka i prawicy staje się coraz przykrzej
szym, a przypuszczając nawet, że w ostatniej chwili 
nastąpi kompromis w którym wszystkie frakcje będą 
mcgły połączyć się nie odstępując od swych zasad, 
nie usunie on jeszcze niechęci, ani fermentu niezgody, 
które zostawia po sobie mozolne rozstrzygnięcie tej 
sprawy. Jeśli starcia parlamentarne dotychczas za
znaczane, mogły być załatwiane przy pomocy wspól
nych ustępstw, działo się to tylko dzięki ogólnej zgo
dności pojęć, która z wyjątkiem kilku przelotnych nie
porozumień, panowała między dwiema głównemi sprę
żynami mechanizmu politycznego we Francji. Dziś na
leży się obawiać ażeby ta zgoda nie została na serjo 
na szwank narażoną, a rzeczy posunęły się już nawet 
tak daleko, że odroczenie lub wycofanie propozycji 
Rivet a możeby już nie powstrzymało złego, którego 
niefortunny projekt stał się przyczyną.

Wypadki ostatnich dni, niepowodzenie pana deMal- 
leville przy głosowaniu przedsięwziętem w celu kwar
talnego odnowienia biura, wejście na jego miejsce p. 
Saint-Marc Girardin przeciwnika mocji lewego środka, 
wybory dokonane przez Izbę w biurach i nominacja 
komisji, w której na piętnastu członków dziesięciu nie 
sprzyja propozycji,—wszystko to świadczy o niezgodzie 
między większością i naczelnikiem władzy wykonaw
czej. Optymiści czynią wprawdzie uwagi, że jeżeli cy
fra przeciwników projektu Rivet’a przewyższa w biu
rach cyfrę jego stronników, nie idzie za tem ażeby ten 
sam stosunek miał miejsce przy ostatecznem głoso
waniu; że w chwili publicznej dyskusji, mogą nastąpić 
wyjaśnienia, które odciągną od opozycji pewną liczbę 
deputowanych; że wielu cofnie się przed przesileniem 
rządowem idącem wślad za odrzuceniem propozycji, 
że nareszcie negocjacje z Niemcami pozostające obec
nie w zawieszeniu, uczyniłyby podobne przesilenie po
dwójnie szkodliwem i tem więcej nakazują Izbie u- 
czynienie wszystkiego dla uniknięcia złego.

Uwagi te nie są pozbawione słuszności, prawdopo
dobnie nawet propozycja Rivet’a, jeśli tylko nie zosta
nie cofniętą, przejdzie w glosowaniu. Ale materjalny 
los projektu mniej tu ma ważności aniżeli powstałe 
wskutek jego przedstawienia położenie moralne, któ
re streszcza się w zerwaniu paktu bordoskiego i 
zgody istniejącej od lutego, między Thiersem i więk
szością. Jakie będą następstwa nowego stanu rzeczy? 
Niektóre dzienniki paryzkie odpowiadają na to stawia
jąc ewentualność wyboru nowego naczelnika władzy 
wykonawczej, i wskazując nawet kilka osobistości, któ
ry niby się dostać mogło straszne spadkobierstwo po 
Thiersie. Jestto co najmniej zbyt pospieszne trakto
wanie sprawy, tem więcej, że dzienniki wychodzą 
z przypuszczenia, że propozycja Rivet’a zostanie od
rzuconą, chcć ta hypoteza bynajmniej na pewnych da
nych się nie opiera. Ze wszystkiego możnaby raczej 
wnosić, że mocja będzie przyjętą, jeżeli tylko przeciw 
niej sam Thiers nie wystąpi. Ale większość zawotuje 
ją niechętnie, zadając przymus swoim uczuciom i 
przekonaniom. Stąd w stosunkach jej z naczelnikiem 
władzy wykonawczej, wyrcdzi się na przyszłość stan 
drażliwości i nieustającego antagonizmu, który musi 
szkodliwie wpłynąć na wykonywanie mnóstwa prac 
organiczny ch, a prócz tego lada dzień może wywołać 
przesilenie rządowe odwleczone tylko ale nie usunięte 
przez przyjęcie projektu lewego środka.

Niektóre osobistości spodziewają się jeszcze, że 
w obec tej smutnej perspektywy, autorowie propozycji 
zdecydują się na wycofanie jej; do takiego postanowie
nia powinnoby ich popchnąć szczególniej poczucie nie
bezpieczeństwa na jakie się narażają przyznając obe
cnej Izbie władzę ustawodawczą i działając tym spo
sobem na korzyść prawicy. Wykreślenie mocji Rivet’a 
z porządku dziennego byłaby zapewne najlepszem 
rozstrzygnięciem kwestji. Złe jednak już zrządzone 
nie byłoby przez to usunięte. Sprawa zadaleko już za
szła, ażeby możliwem było zażegnanie wszelkich jej 
następstw: wywarła ona wpływ wcale nie pożądany 
na stosunek Thiersa do większości i nietylko nie zape
wni trwałości dzisiejszych instytucji, ale może nawet 
wywołać zupełnie przeciwne rezultaty.

Obok różnych dynastycznych aspiracji, stronnictwo 
bonapartystowskie daje również znaki życia. Wczo
rajszy telegram donosi, te korsykański deputowany 
Abatucci zamierza złożyć swój mandat na korzyść 
pana Rouhera, a z paryzkich listów i korrespondsncji 
dowiadujemy się, że 15-go sierpnia w zwykłą Napole
ońską rocznicę, odprawioną została w kościele S-go 
Augustyna w Paryżu cicha msza. W tłumie napełnia
jącym całą świątynie można było widzieć największe 
znakomitości z czasów cesarstwa jak pp. Rouhera 
Heronima Dawida, marszałków: Canrobert’a Vaillant’a 
i innych.

Blizkie już zamknięcie posiedzeń parlamentu w An
glii, daje powód dziennikom londyńskim do rzucenia 
okiem na rezultaty prac parlamentarnych, i do zakon
kludowania, że te rezultat! bynajmniej nie odpowia
dają długości czasu spotrzebowanego na obecną sesję. 
Niema wątpliwości, że wielkie nadzieje jakie pokła
dano w działalności liberalnego ministerjum, ziściły 
się zaledwie w bardzo drobnej części. Szereg środków 
przedsięwziętych w pojedynczych gałęziach admini
stracji, przyczynił się, więcej aniżeli wystąpienie 
Gladstone do pobudzenia nawet między stronnikami 
ministerjum oppozycji, która graniczyła już prawie 
z kwestją gabinetową. Projekta finansowe p. Lowe, 
bil wojskowy i niezawsze konseawentne rozporządze
nia ministerjalne spraw wewnętrznych, zmniejszyły 
cokolwiek urok jaki posiadał w oczach liberalnych 
anglików, gabinet Gladstone; częste i nieszczęśliwe 
wypadki w marynarce angielskiej również się przy
czyniły do wzbudzenia nieufności do zarządu central
nego, tem więcej, że ludność w kwestjach dotyczą
cych floty właśnie jest najdrażliwszą. Nawet „Daily 
News", które wszelkiemi siłami starają się bronić mi
nisterjum twierdząc, że stało się ono ofiarą całego 
szeregu nieprzewidzianych wypadków,—przyznają, że 
gabinet wiele zawdzięcza swoim własnym błędom. 
Prace jednak, pisze powyższy dziennik, dokonane 
przez ministerjum, świadczą, że jest ono na dobrej 
drodze i zasługuje nadal na zaufanie kraju. „Times" 
nie podziela bynajmniej tego poglądu, i nietylko nie 
ustaje w swoich otwartych lub skrytych napadach na 
ministerjum, ale nawet niedawno przyklasnął postę
powaniu Izby wyższej w kwestji ballot-bilu. Inne 
dzienniki zaznaczają, że ministerjum parte jest coraz 
silniej ku lewicy i zbliża się do demokracji; obawiają 
się ażeby dokonywający się rozkład większości libe
ralnej nie wyszedł na korzyść jedynie stronnictwu de
mokratycznemu. Najdalej w podobnych poglądach po
suwa się „Standard", który pisze:

„Grożą nam nowemi projektami reformy, nowemi 
pogwałceniami konstytucji i nową agitacją w celu 
zmienienia podziału władzi państwowej między różne 
klassy. P. Gladstone tak daleko się posunął, że po
zwolił przewidywać możność agitacji za powszechnem 
głosowaniem, a jakkolwiek zmuszony był złagodzić 
znaczenie tej groźby, nie cofnie się jednak przed tym 
środkiem, jeżeli zechce swoją popularność utrzymać 
lub odświeżyć, w razie gdyby nieufność Izb zwróciła 
go do szeregów opozycji."

Ajencja Havasa donosi z Florencji, że rząd włoski 
niema zamiaru posłać swego reprezentanta na uro
czystość otwarcia kolei żelaznej przez górę Cenis, nie 
chcąc stawiać Francji w tem położeniu, aby i ona mu- 
siała myśleć o reprezentacji na ten ważny akt. To 
samo źródło podaje wiadomość o podróżach kilku 
prałatów będących w bliskich stosunkach z Watyka
nem. Brat kardynała Antonellego miał niedawno być 
we Francji, a „Italie" upatruje w tem związek z oży
wieniem jakie panuje obecnie w pośród stronnictwa 
klerykalnego we Włoszech i Francji, zajmującego się 
podobno możliwością mniej więcej blizkiego zgroma
dzenia conclave. „Italie" utrzymuje, że wyraźnem jest 
życzeniem tej partji, aby conclave odbyło się w je- 
dnem z miast francuzkich.

Według wiadomości z Hiszpańji podanej przez ajen
cję Havasa, jenerał-gubernator Kuby doniósł do mi
nisterjum o wzięciu do niewoli i rozstrzelaniu na mo
cy wyroku sądu wojennego, tak zwanego jenerała 
Quesada, który wylądował na Kubę, w charakterze 
dowódzcy głośnej wyprawy z Wenezueli. Ten sam los 
spotkał kilku innych przewódców powstania. Tele
gram donosi o stopniowem tłumeniu powstania.

Telegram podmorski z Waszyngtonu podaje wiado
mość o przyjęciu przez prezydenta Stanów Zjednoczo- 
czonych, nowego posła niemieckiego pana Schlózera, 
który mu doręczył swoje listy uwierzytelniające. Przy 
tej sposobności wymienione zostały obustronnie zwy- 
kłe życzenia i grzeczności._____

ostatnie Wiadomości Polityczne.
Paryż 17-go.—Dziś przed południem deputowany 

Chambrun złożył w izbie trzeci wniosek w przedmio
cie przedłużenia władzy Thiersowi, wniosek ten brzmi:

„Thiers wykonywać będzie atrybucje nadane mu 
przez akt prawodawczy d. 17 lutego, z tytułem pre
zydenta rzeczypospolitej. Pełnomocnictwo i tytuł
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powyższy udzielają się mu na warunkach zawartych 
w pakcie bordoskim (warunki nierozstrzygniętej tym
czasowości). — Godność, do jakiej obecnie jest wynie
sionym, stanowi jedyną zmianę w tekście i duchu ukła
du w Bordeaux, który przez niniejsze prawo bez ża
dnych ograniczeń na czas dalszy odnowionym, potwier
dzonym i poręczonym zostaje. Zgromadzenie narodo
we nie rozejdzie się przed spełnieniem mandatu po
wierzonego mu przez głosowanie powszechne i utrwa
leniem w sposób niezachwiany losów, wielkości i po
myślności ojczyzny, czego dokonać winno przez uchwa
lenie i wydanie konstytucji państwa. Prezydent rze- 
czypospolitej przedstawiać będzie Zgromadzeniu pro- 
jekta do praw za pośrednictwem swego ministerium. 
Prezydować będzie w radzie ministrów, która solidar
nie odpowiedzialną jest w obec Zgromadzenia Narodo
wego za akta przez siebie dokonywane."

Dalsze rozporządzenia projektu są powtórzeniem 
odpowiednich rozporządzeń wniosku Riveta.

Bruksella 18-go wieczorem.—„Etoile beige" dono
si z Wersalu 18-go, że położenie bardzoby się groźnie 
zarysowało, gdyby monarchiści zdołali obalić Thiersa. 
Obawiają się wybuchu ze strony Gambetty, który liczy 
na pewną część armji.(!)

Paryż 17-go.— Układy z Niemcami ciągle trwają 
bez wielkiego wszakże powodzenia. Zaledwie dopiero 
■w przyszłym miesiącu spodziewać się można opróżnie
nia okolic Paryża. Dotychczas na rachunek trzeciej 
raty wypłacono dopiero 20 miljonów fr. Ranc opuścił 
wczoraj territorium Francji.

Paryż 16go wieczorem. Prawy środek starał się 
wybadać Ks. Aumale, czyby nie przyjął prezydencji 
we władzy wykonawczej, Książe odrzucił propozycję 
jako niepolityczną.

Wersal 19-go Sierpnia.— Na wczorajszem posie
dzeniu trzeciego sądu wojennego rospoczęto czynności 
od przesłuchania oskarżonego Ferrata. Zeznanie jego 
ważne ze względu na charakterystykę wypadków d. 18 
marca. Ferrat kreśli przerażający obraz anarchji w ło
nie gwardji narodowej, zawiści między pojedynczemi 
komitetami komuny i podaje szczegóły dotyczące po
wstania komitetu Centralnego. Ferrat zaprzecza jako
by podpalacze główni należeli do sztabu komuny 
i opiera się na tero, że sztab składał się przeważnie 
z cudzoziemców trzymających się zdała od wszystkich 
walk, gdy tymczasem gwardja walczyła z wojskami 
rządowemi z wielkiem męztwem.

Wersal 18 go.—"W sądzie wojennym przesłuchiwa
no w dalszym ciągu Grousseta. Dwóch świadków ze- 
znaje że jemu zawdzięczają swe uwolnienie. Grousset 
oświadcza, że korespondencja jaką prowadził z prusa
kami, ograniczała się jedynie do wyjaśnień w sprawie 
gwałtu spełnionego w poselstwie amerykańskiem,któ
re jak wiadomo, miało pod opieką swoją Niemców. 
Verdure przyznaje, że był członkiem komuny i zwala 
odpowiedzialność za gwałty na federację gwardji, któ
ra związywała ręce komunie.

Paryż 19 go. — Zapewniają że zawiązano układy 
parlamentarne w celu zmodyfikowania projektu Rive
ta tak, aby pełnomocnictwo Thiersa przedłużonem zo
stało na dwa lata—przy nadaniu mu tytułu prezyden
ta rzeczy pospolitej. Przyjętą ma być zasada odpo
wiedzialności ministrów, ale Thiers przyjmować będzie 
nadal udział w rozprawach Zgromadzenia. Zgroma
dzenie rozejdzie się dopiero po uchwaleniu pewnej 
części praw organicznych. Zapewniają że komissja 
zaledwie dopiero we wtorek wybierze sprawozdawcę. 
Wybór padnie prawdopodobnie na pp. Vitet lub La
vergne (monarchiści). Publicznych rozpraw nie mo- 
ina się spodziewać przed czwartkiem. — Wiadomość 
« dymissji ks. Broglie posła w Londynie niepotwierdza 
cię.

Paryż 19-go. — Sąd wojenny. Rastoul protestuje 
uroczyście przeciwko mordom i pożogom sprawionym 
w Paryżu i stara się przekonać sędziów, że zawsze 
sprzeciwiał się gwałtom i niesprawiedliwościom komu
ny. Grousset oświadcza, że Rastoul był zawsze w ko
munie przedstawicielem liberalizmu.

Paryż 19-go.—„Journal des Debats:“ Do czwartku 
(17 go) w kassach państwa złożono na rachunek no
wej pożyczki 1,200 miljonów franków.. Przy zamknię
ciu giełdy pożyczka stała na 89,20.

Frankfurt 18-go. — Minister Pouyer Quartier 
kazał oświadczyć za pośrednictwem tutejszego pełno
mocnika, że gotowym jest jechać do księcia Bismarcka 
do Gasteinu. Oczekują ztamtąd odpowiedzi.

Gastein 19-go.—Hr. Beust i ks. Bismarck konfero
wali dziś prawie przez dwie godziny. Po południu obaj 
pojechali w jednym powozie na obiad do hr. Meran.

Berlin 19-go.—, Kreutz Ztg“ pisze, że sprawa dłu
gów rumuńskich, przybiera pomyślny obrót Można 
się spodziewać bezpośredniego porozumienia pomię
dzy Związkiem niemieckim a Rumunją.

Wyspa Maddalena około Sardynji 19 go.—Zdrowie 
Garibaldego polepszyło się. Lekarze odjechali.

Peszt 19-go.— Cesarz Franciszek nie zjedzie już do 
Gąstem^6 oczekiwać będzie cesarza Wilhema w Linz.

Peszt 19-go.— Węgierski „Lloyd" zaprzecza stano
wczo temu, jakoby w Gasteinie umawiano się o przy
mierze. Beust opuszcza Gastein 21-go (dziś).

Londyn 19-go. — Rząd wyznaczy kommisję dla zba
dania postępków policji w zajściu o meeting dublifeki. 
Rząd nie będzie nadal zakazywał odbywania meffin- 
gow po parkach, o ile obchody te nie będą tamować 
swobodnej kommunikacji. Administracja zawiesiła 
w urzędowaniu admirałów Willesby i Willmot.

Cieszyn 19-go. — Konferencje odbyte dziś w łonie 
wielkich posiadaczy gruntowych, dają nadzieję, że wy
bory wypadną w duchu konstytucyjnym, przeciwnym 
Hohenwartowi. Niemcy popierają silnie zamiary wiel
kich posiadaczy.

Gastein 18 go wieczorem. — Hr. Beust wraca we 
wtorek przez Iscbl do Wiednia. Mówią, że Cesarz do
piero w Salzburgu zobaczy się z Cesarzem Wilhelmem. 
Nic dotąd jeszcze niewiadomo o odwiedzinach An- 
drassego w Gasteinie.

Paryż 19-go. — Według wiadomości nadeszłych 
dziś z Wersalu, rozprawy nad wnioskami Riveta (le
wy środek), Andeta (prawica) i Chambruna (propo
zycja pośrednia), rozpoczęte zostaną dziś właśnie osobnej 
wyznaczonej na to komisji. Prawdopodobnie St. Marc 
Girardin będzie sprawozdawcą, Benoist d’Azy prezy
dentem komissji. Sądzą, że już na przyszły poniedzia
łek (dziś) sprawozdanie złożonem zostanie w biurach 
Izby, poczem głosowanie mogłoby zaraz nastąpić we 
wtorek. Zapewniają, że w łonie komissji Gambetta 
i Broglie stanowczo oświadczyli się przeciwko prze
dłużeniu pełnomocnictwa Thiersa „Agence Havas,, 
donosi jednak, iż projekt tylko utrzymania Thiersa 
nadal przy zmodyfikowaniu pierwotnej redakcji Ri
veta, zyska sobie ogromną większość w zgromadze
niu. Abattucci deputowany korsyki i krewny Bona- 
partych, chce złożyć swój mandat, aby dać Riuherowi 
możność ubiegania się o władzę deputowanego z wy
spy.

Paryż 18-go. — Trudności układów frankfurckich 
odnoszą się głównie do stanowiska Alzacji pod wzglę
dem opłat celnych. Listy z dep. wschodnich do „La 
presse" stwierdzają, iż zajęcie pruskie przybiera coraz 
bardziej zaczepny charakter, i że codziennie wydarza
ją się utarczki z ludnością, którą wojsko okupacyj
ne chce przyprowadzić do rozpaczy.

Kalsruhe 18-go. — Cesarzowa Augusta przybyła 
dziś wieczorem do zamku Mainau na jeziorze kon- 
stjańcjańskiem w towarzystwie W. W. księztwa ba- 
deńskiego. .

Wiedeń 18-go. — „Korrespondencja austryjacka 
oświadcza, że bezzasadną jest pogłoska o wydaniu o- 
kólnika do posłów austryjackich za granicą, z powodu 
zjazdu monarchów w Ischl.

Gastein 18-go. — Bismarck odwiedził wczoraj wie
czorem Beusta, dziś przyjmowanym był przez Cesa
rza. Na uczczenie rocznicy urodzin Cesarza austryja- 
ckiego u cesarza Wilchelma dany był suty obiad, na 
którym znajdowali się ks. Bismarck, hr. Beust i wiele 
innych znakomitości. Cesarz Wilhelm wzniósł toast 
za cesarza Franciszka, hr. Beust z upoważnienia swe
go monarchy, odpowiedział toastem na cześć cesarza 
niemieckiego.

Londyn 17-go. — Królowa udzieliła swą- sankcję 
bilowi o reorganizacji armji. Wniosek Graya dopomi
nającego się wyznaczenia komissji parlamentarnej 
w sprawie meetingu dublińskiego, został odrzucony 
przez Izbę gmin większością 75 głosów, przeciwko 23 
razem tyło głosów 98, Izba skłąda się w przybliże
niu z 660 członków).

Bern 18-go.— Prezydent związku mianował ze swej 
strony sędzią w sprawie Alabamy p.Staempfli dawnego 
prezydenta.

Rzym 18-go.— Biskup Moguncji Kettełer przyje
żdża tu w poselstwie od ks. Bismarcka.

WIERSZE!
I cóż winnaś poezjo: że niedajesz chleba ? 
Że gdy kogo ukochasz, najczęściej ma— kwiaty 
Lub złoty laur na czole, lecz na butach łaty,
I zimą, bez paltota, liczy gwiazdy nieba.

Cóż winnaś, że każdemu prawie z twych wybranych 
W głowie wrą ciągłe burze, w sercu smutki wieczne, 
Że dni ich życia rzadko bywają słoneczne, 
I tak często zdradzani są przez ukochanych.

Poezjo! kto cię kocha wszystko ci przebaczy. 
Nigdy cię nieobwini, nigdy nie okłamie,
Choć mu miłość dla ciebie całe życie złamie,
Chociaż będzie marł z głodu lub konał z rozpaczy... 

____________ Miron.

— Pan Adolf Sonnenfeld, powrócił w tych dniach 
z zagranicy, gdzie bawił przez tygodni kilka, w celu 
polepszenia swojej orkiestry i repertoaru n^

DOLINA SZWAJCARSKA.
program koncertu

B. B 1 Ł S E G O,
Dyrektora Orkiestry Cesarskiej z Berlina, 

złożonej z 6Ó-ciu artystów.
J n t r o:

1. Uwertura z opery „Flet zaczarowany,“ M. A. Mozarta. 
2. Schtitzen-kadryl, Strausa. 3. Largo z kwartetu D dur, J. 
Heydna, wyk. 32 osób. 4. Grosser Fackeltanz B-dur, Meyer- 
beera. 5. Uwertura z op. „Leonore,“ L. Beethovens. 6. Flng- 
schriften, walc Straussa. 7. „Niezapominajki,“ pieśń bezsłów 
na wiolonczellę, K. Schuberta, wyk. sami wiolonczeliści. 8. 
„Przebudzenie się lwa,“ fantazja Kątskiego. — 9. Uwertura 
z op. „Młyn na skale,*1 Reissigera. 10, „Les Adieux,11 walc 
Hertza. 11. Chór kobiet z op. „Hugonoci,11 Meyerbeera. 12. 
Mazur, Sobańskiego.

W Środę 1-szy raz Nokturno na skrzypce, wykona kompo
zytor.

Początek o rodzinie 6'/a-
Cena wejścia Kop. 25. — Codzie* Koncert.

Ostatnj Koncert danym będzie 5 (17) Września r. b.
We Środę: Symfonja B-dur, R. Schumana.- Uwertura 

* op. „Genowefa,“ R. Schumana. _____________

~ iito ra d o.
Ulica Długa, Nr 586b,

Towarzystwo Artystów Dramatycznych pod dyrekcją 
Pawia Rataje wieża, daje codziennie przedstawienia.

Jutro: „Antoni i Antosia.11 — „Uściskajmy się.11— „Dwai 
Roztargnieni.11
Początek orkiestry o godzinie 7-ej. Przedstawienia o 8-ej. 
W przypadku niepogody przedstawienie odbędzie się w sali.

ALKAZAR.
Dziś i codziennie, przedstawienia Truppy Dramatycznej 

w niemieckim języku pod dyrekcją P. Plainer
Dziś: „Die Mottenburger.11 Gesangsposse w 6 obrazach.— 

Jutro: Na benefis Pana Caula: Po raz pierwszy: „Ein 
interessanter Mann.11 Uriginal-Posse mit Gesang w 6-ciu o- 
brazach, Jacobsona. Sztuka znajdująca się ciągle w repertu
arze teatru Wallnera i Krolla w Berlinie.

Pocłą'f k o godzinie 8-ej wieczorem.

“ALHAMBRA.
Ulica Miodowa, dom W-go Lessen.

Dziś i codziennie Przedstawienie Towarzystwa Drama
tycznego pod dyrekcją StobiAzkiego.

Jutro: Komedja w 2-h aktach.- „Narzeczone1.1— Komedjo- 
opera: Nad Wisłą.11 — Pojutrze: Na korzyść Szpitala 
Pragskiego, danem będzie: Komedja w 1-ym akcie: „Nikt 
mnie nie zna.11—Komedja w 1-ym akcie „Raptus.11— Komedjo- 
opera: „Folwark Primerose.11 — Zakończy „Pas de deux ma
zurowe, przy oświeceniu ogni bengalskich.

Początek o godzinie 8-ej.
W razie niepogody przedstawienie odbędzie się w sali.

T I V 0 L 1
Teatr pod dyrekcja Anastazego Trapssy. 

_____ __________ Początek o godzinie 8-ej.

TKATR LETM w(0grodii8 Saskim).
Dz ś: Pociecha rodziny.—Odludni i poeta.

KURS GIEŁDY WARSZAWMKIBJ.
Dnia 21 sierpnia 1871 rok".___________

Tsmsnetr R. Godz.7rano!l z południa 9 wieczorom} 
wskazywał A ciepła , 12.5 I 17 3 i 12.6 |

Dnia 20 największe ciepło st. 17 6 R. najmniejsze st 1O.».
Barometr znacznie s ę podnosił.
Wiatr przeważnie zachodni, słaby.
Niebo pochmurne, w nocy burza z deszczem, w ciąju 

dnia deszcz. , , „ A o . .
Dziś o godzinie 7 rano ciepła stopni 12 0 a., barometr 

podnosi się, wiatr słaby zachodni niebo na pół pogodne.
Wysokość wvdy na rzece Wiśle pod Warszawą stóp 3 

cali 0. __________  .

PółimperiałyRos. rs. 6 kop. 12 
Dukaty Hol. rs. 3 kop. 60 
Pruskie talary w biletach rs. 1 k. 13 
Austryjackie floreny w biletach k, 62 V, 
Obligi skarbowe 100 rs., (od kup.) . . 
Listy Zast. 3 okresu, I,8.zars. 100 . . 
Listy Zast. 3 okresu, H s. za rs. 100 . . 
Listy Zast. nowe 5 prz r. 1869.... 
Listy Zastawne miasta Warszawy. . 
Listy Likwidacyjne rs. 100.............
Obligi Tow. Kredyt. Ziemskiego . . 
Obligacje kolei żel. Terespolskiej . . 
Bilety Banku Cesars. z r. 1860 
Nowa Ros. poż. prem. z r. 1864 . .

, , . , z r. 1866...........
Akcje Drogi ż-War.-W. zasztukę . - 
Akcje Dr. żel. Wars.-Bydgoskiej, . • 
Akcje Gł. Tow. Ros. Dróg żel. - • 
Akcje Drogi żel. War.-Terespol. - • 
Akcje Banku Handlowego Warsz. • 
Akcje W. T. ubezpieczeń od ognia. . 
Akcje kolei Żel. Fabry.Łódzkiej - • 
5% Listy zastawne rossyjskie.- • •

Wartość kuponu bież, od List- Zast. kop. 65
Od Likwidacyjnych kop. 88s/9-
Od Listów Zastawnych nowycb kop. S. fii-
Od Listów Zastawnych miast* Warszawy Kop. 194V,. ' 
Berlin: Weksel 100 tal. 8 d. rs. 112 k. 65 rs. 112 k. 35. 
Londyn; 3 m. 1 funt st. rs. 7 k. 53 rs. 7 k. 52.
Pary i: Weksel 10 d. za 300 fr. n. 90 k. — rs. - k. —. 
Wiedeń; Wek 2 m. za 150 w- 92 k. 55 rs. 92 k. 25.

•PORTRZBZBNIA METEOROLOGICZNĄ.
Dnia 20 Sierpnia 1871 r. _______

Żądana | Płacona

ruble i kop. SB.

90 10 89 84'
89 2 88 67
89 — 88 67
84 33 84 —
75 11 74 7S
— — — —

— — — —
— — - —

— — ■ — —
— — —_
— — 89 50
69 — —
— — — —
— — * —

- —
— ■ — —

— —- —

Yatn dalszy ciąg Warsuwskićgo" 
IR* stronnicę &10.



KURIER WARSZAWSKI.
Dalszy ciąg; Numeru 183 Poniedziałek. Warszawa, d. 9 (21 Sierpnia) 1871 r.

Kroniczka zagraniczna.
X W Paryżu najnowsze mateipły na ubrania 

damskie nazywają się „Paris-bruló“ (laParyż słony).
X Dnia 5 b. m., w Hermansztadzie srożyła się 

nadzwyczajna burza pomiędzy godziną, 11 a 12 w po
łudnie. Wciągu 10 minut uderzyło w mieśsie 12 pio
runów, które zabiły kilka osób i zrządziły szkody, nie 
sprawiwszy jednak pożaru.

X Z Bardouceehe donoszą, że dnia 10 b. m., prze
szedł pierwszy pociąg pomiędzy Bussolino, i Bardu- 
neche (w tunelu cenis). Otwarcie tunelu nastąpi 17 
września.

X Sprawozdanie z produkcji salin w państwie Pru
skim, za rok 1870 wykazuje ogólną produkcję 
7.443,069 centnarów soli, w wartości 560,075 tala
rów; z tych jest 4.063,056 centnarów soli kamiennej 
i potasowej, w wartości 560,075 talarów i 3.380,013 
centnarów soli wygotowanej, w wart ści 1.398,993 ta
larów. Sól tę wydobyło 2,313 robotników, wraz 
z 6,746 żon i dzieci w 36 salinach. Obwód wyższego 
urzędu górniczego w Halli, sam dostarczył 5 958,441 
centnarów soli, za 1.290,096 talarów. Clausthal 519,078 
centnarów, 382,277 talarów. Dortmund 324 531 cent, 
za 172 846 talarów. Bonn 245,019 centnarów za 
114,529 talarów. W obwodzie wyższego urzędu gór
niczego w Wrocławiu, saliny nie istniały. Użyta do 
przegotowania sól kamienna w powyżej wymienionej 
ilości o przeszło 4 miljonach centnarów, me jest poll- 
CZ0D3.

X w okolicach Wiednia zdarzył tię w tych dniach 
dziwny wypadek przemawiający za istnieniem prze
czucia w sferze czysto-fizycznych nawet czynników. 
Śpiewaczka opery panna Rabatynska oddawna pole
ciła by na jej willi w ober St. Bait założono pioruno
chrony. Pomimo to, robót nierozpoczynano. Panna 
Rabatyńska udała się więc w sobotę 29 lipca sama do 
dyrektora fabryki pioruno-chronów inżyniera Miyer- 
hofera prosząc by bez najmniejszej zwł >ki czasu ka
sat chociaż tymczasowe urządzenie zaprowadzić. In
żynier wid-ąc w pannie R. nadzwyczajną obawę i sły
sząc z jej ust o ciągiem przeczuciu, że piorun uderzy 
w jej dom, kazał istotnie jeszcze tego samego dnia 
wieczorem rozpocząć ustawienie tymczasowego pioru- 
no chronu. Nazajutrz dopiero wieczorem roboty ukoń
czono, puczem jak zwykle zrobiono próbę, czy elek
tryczność dobrze może przepływać po piorunociągu i 
ezy nie ma w nim jakiej przerwy. W godzinę potem 
nadciągnęła burza i nadzwyczaj silny piorun uderzył 
w jeden z końców piorunociągu, ale rozumie się spły
nął do ziemi nie zrządziwszy żadnej szkody.

X W Paryżu zbierają składki na wybicie medalu 
na cześć anglika Ryszarda Wallace, który jak wiado
mo w cztsie oblężenia miasta przesłał na jego potrze
by znaczne summy pieniędzy.

Medal ma mieć napis: „Sir Ryszardowi Wallace, 
wielkiemu fdantropowi angielskiemu wdzięczni mie
szkańcy Paryża", oraz dwie daty: 18 wrześnią 1870 i 
28 stycznia 1871 roku.

— W pensji żeńskiej 4ro-klasso«ej, pod przewo
dnictwem Anny Jasieńskiej zostającej, przy ulicy 
Krakowskie Przedmieście w pałacu hr. St. Potockiego, 
pod Nr. 415, zapis uczennic na rok szkolny 1871/2, 
rozpocznie się dnia 20 sierpnia, kurs zaś nauk dnia 
1 września. (2-3) .—7035—

— Juljusz Walewski, Patron, przeniósł swoją kan-
cellarję do domu \\-go Luxenburga, przy ulicy Ś-to- 
Jerskiej, Nr 22 nowy. (12-12) —5776—

— Helena Budzińska, Przełażona Pensji żeńskiej 
przy ulicy szeroka-Freta Ner 255, nowy 14, zawiada
mia szanownych Rjdziców, że kurs nauk w r.b. szkol
nym, rozpoczyna z dniem 4tym września.

(3-3) —7051-

miwmiimi
Władysława Bersohn & Comp.

mKco Senatorska
«O.

Srzyjmuje do ubezpieczenia od Amortyzacji Roasyjskiej 
i% Potyczki i sprzedaj© takowe na rozplaty pod naj- 
korzystuiejszemi warunkami..
Losy do klassy 2-ej, której ciągnienie odbę

dzie sic dnia 4 i o Września r. b., posiada w całko
witych losach, połówkach i ćwiartkach.

Zlecenia z prowincji odwrotną poczta uskutecznia. 
(S- 6) - 7160 -

<5

Si

o; St 
Si
Si 
Si

w cenie od rs.10 i wyżej za sto sztuk, w pakunkach 
P° 25, 50 i 100, które Panom amatorom poleca.

Ulica Krakowskie-Przedmieście, ▼ pałacu Hrabie
go S. Potockiego, wprost pomnika Księcia Paskie- 
wicza.

(6 -6)  - 6612 -

Towarzystwo Przemysłowo-Handlowe,
w UŁADOWCE,

Warszawie, na placn Bankowym, w domu JW
. Przezdzieckiej, sprzedaje Likiery. Wódki, 

Alkohol, Rumy, Żytniówkę, Nalewki Octy i 
Herbatę wprost sprowadzaną. Handlującym od- 
stępuje się rabat; przy składzia urządzona jest 

sprzedaż czistkowa na kieliszki. (75—01—9199—

I C. J. FREUND, ,
« o
g utrzymujący Skład Wyrobów Tabacznych a 
g z FABRYKI

„LA EERME,“
g podaje do wiadomości Publicznej, iż zaopatrzony został g 
g w wielki wybór prawdziwych 

! O Y G 
» ' ..................
Oi o 
i 
§

■0.

GASTRONOMICZNY,
od lat kilku egzystujący

przy ulicy Królewskiej Nr 21 nowy, obok Tivoli.
Poleca się Szanownej Publiczności, tak z przekąskami, jako 

i piwem wybcrnem na tę porę, bo prosto z lodu, kufel po 
kop. 4 i inne napoje. O czem ma honor zawiadomić.

(1 — 3) —7169— R. Jachimowski.

ALEKSANDRA CHWATA ' ©
OPTYKA WYKWALIFIKOWANEGO © 

ulica Miodowa, Nr 474 (10), wprost Rządu Gubern. /Sb 
Poleca Prześwietnej Publiczności, swój znaczny do- ™ 

bór Okularów w najrozmaitszych gatunkach, i © 
Fince nez (Nanośników), perspektywy tea-

 tralne, połowę, polowo-teatralne, zupełnie ™ 
(S) nowej konstrukcji, z soczewkami z górnego kryształu © 

(Cristal de roche), Lornetki rozmaitych kształtów, 
vS> Optometry, Mikroskopy i Lupy.
© Przy Magazynie tym P. Boiszonneau z Pary- AS) 
®ża, otworzył główny skład, swoich Oczów 

sztucznych ludzkich zemalji, na Cesarstwo i Cg)
@ Królestwo. (1-6) —7185— ©

@@©©©@©©©©©©©©©©©©

l«»iUZYNHEBŁIMi
Zagranicznych i Warszawskich 

w HOTELU ANGIELSKIM,
$ Ma honor donieść Szanownej Publiczności, że Meble #i 
f» swe, które dotąd zalecały się znaną wykwintnością i M 
S gustem, obecnie tem się jeszcze odznaczają, iż takowe 
g sprzedają się po cenach bardzo przystępnych. g

(5-10) - 6915 - $

Ul ULI SU. lii),
dostanie ten, kto wskaże Posadę prywatną dla mężczy
zny w sile wieku, w Warszawie lub na prowincji. Adressy 
uprasza zostawić w Redakcji „Kurjera Warszawskiego/1 pod 
lit. F. S. (3 -3) — 7114 —

• Magazyn Ubiorów dla dzieci |
$ F. WBHLUIA, J
• przeniesiony na tę samą ulicę Niecałą do demu W-go •
• Szmideckiego pod Nr 8 nowy, poleca zawsze d >brze • 
2 zaopatrzony Skład, dla obojga płci i na każdy wiek. 2
• <10-0)  -5818- •

Do Składu Cygar, przy ulicy Wierzbowej, naprzeciw filarów 
Teatralnych, pod Nrem 614a J. K. pod firmą 

Micatorowskiego, 
nadszedł tranśpcrt ,

Zapałek Szwedzkich,
tak zwanych bezpieczeństwa.

Cena tych zapałek:
z czarnemi łebkami, jedna paczka o 10-ciu pudełkach, kop-11. 
różowemi „ 10 12.
®©©©©©©©@®©©®®©®@©

ZAK.ŁA.D
© wyłączaie Wyrobów Optycznych ©
© ------------------ “
©

Chefs d’oeuvre de toilette!
Przyjęte przez Cesarskie, Królewskie i Ksią

żęce dwory!

Zaszczycony przez przywileje, patenty i modele

Dr. Iz. Beringuiera 
SPIRYTUS KORONNY, 

(Qulnteaaenee d’Eau deCo
logne).

Oryginalna flaszeczka rs. 1 i po 60
rop. Najdoskonalszego gatunku, jako nieoszacowane pa- 
bnidło i woda do mycia.

lira Bćriiigulera
Olejek z korzonków zio-

Chłopiec od 15stn do 17stu lat, 
dobrego prowadzenia, potrzebny jest do Introligatora za wy
nagrodzeniem pieniężnym. Wiadomość przy ulicy Marszał- 
kowskię^po(W^en^52jiow^n^^^^^^^)^^^^^n0 —

do wzmocnienia włosów.
W flakonach na dłuższy użytek wystarczających, po 1 

rs., składający się z najodpowiedniejszych składnikó* 
-ośiinoych na utrzymanie, wzmocnienie i upiększenie saro- 
<tu brody i głowy. 

Dra Berringuiera
Ul ROŚLINNY ŚRODEK 

do farbowania włosów 
(kompletnyw puzderku z szczotkami i miseczkami 5 rs 
Uznanvjako zupełnie odpowiadający celowi i całkien 

lieszkodliwy, aby ufarbować trwale tak zarost brody 1 
glo«y, jako też i brwi wu wszelkich możliwych odcieniacl 

Wezystkłe nyż przytoczone 
przedmioty, olnterdzone sweani 

ehnalehnenii własnościami wprzedafe 
POD ZARĘCZENIEM TOŻSAMOŚCI

W Warszawie, Skład Papieru Wl Mestenhausera, 
dawniej Karola Wojczyńskiego, ulica Wierzbowa, Nr 614B, 
naprzeciw filarów teatralnych i A. Chodowieckiego 
dawniej J. Rakoczy, przy placu Teatralnym, Nr 17 w do
mu W-ej Bruuwey. (4 S) — 5784 —

St.WmiiTS^ 
w Warszawie j

, nA & ’.'s»

’O LAJ ej o-

■ >•'
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Z powodu wyjazdu jest zaraz do odstąpienia

z Zajazdem, z zupełnem urządzeniem i w dobrze połoło- 
nem miejscu, ulica Wolska Nr 308/3. Bliższa wiadomość- 
u Właściciela. (1 — 6 - —7171- 

mało użrwany, za nirką cenę.
Wiadomość u Stróża. Ulica Dzika. Nr 2322 (nowy 5). 

(2-3) -7124-

PIEKARNIA
jest do wynajęcia od 1-go Października r. b., na Pradae, przy 
ulicy|Wołowej pod Nr 248 naprzeciw Foksalu Terespolskiego 
Tamże jest do wynajęcia LOKAL na Szynk, który już 
od lat 30-stu egzystuje, Bawarję lub Restaurację.-- 
Wiadomość na miejscu n Właściciela domu. (1 -1)— 7193—

U kogobr się znalazł czarny skórzany

Kuferek,
z kłódką mosiężną, zamieniony przez omył

kę na kolei żelaznej Warszawsko-Terespolskiej w dniu 19 
t. m., raczy się zgłosić do Zarządu Hotelu Saskiego dla za
miany. (1—1) ~ 7190 *
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Jest do wydzierżawienia zaraz

dodatek..Redaktor Jnljan StątkowuM. ^’yd Gu*t»w Galwtxner.

<S 
.< 
i 
<s
:o: 
0

-sjQO’OA- P DQ^Ąj,

W. P ARY Ż P O.RĄT
13’ Kitę 4 H.anteville.;.

» Nalewki prawie z każdym dniem biorą górę nad innemi 
ulicami Warszawy, tak wzorową czystością, jak również do- 
godnemi Zajazdami, wykwintnemi Bawarjami, a szczególniej 
niezliczonemi Zakładami różnych Towarów, od których naj
bardziej odznacza się Główny Skład

po nader umiarkowanej cenie, przy ulicy No- 
wy-Świat Nr 1286a nowy 14, w Ogrodzie.

(1-3) -7177-

Jeszcze około
nie niżej kosztu, —-----------o--------,---------------
czora, w Sklepie przy ulicy Miodowej, Nr 3 nowy, w pałacu 
WW. Grabowskich, wyjąwszy dnie niedzielne i świąteczne.

l6-6) -6858-

Kanapa, 6 Krzeseł, Stół pr ed Kanapę, 
Stolik do kart, mahoniowej Szafa rozbierana,
Szafka, Stół duży zsuwany i Biurko jesiono
we; Zegar bronzowy z konsolą mahoniową, 

oraz Lustro w złoconych ramach, średniej wielkości, są do 
sprzedania za bardzo umiarkowaną cenę, w domu pod Nrem 
873 nowym 21, przy ulicy Ogrodowej, w lokalu Nr 3, na dole, 
od frrntu, z lewej strony bramy. (2 — 3) —7021 —

O'
0o:0. <0i

konstrukcji amerykańskiej, oraz Olejarnia i Perlak do robie
nia Kasz, w powiecie Radzymińskim, gubernji Warszaw
skiej, 14 wiorst (dwie mile) od kolei Terespolskiej i Peter
sburskiej, z gruntem i obsiewem. Bliższe warunki na miej
scu, w dobrach Rudzienko, o 14 wiorst (dwie mile)od stacji 
kolei Terespolskiej Mińsk. (3 - 3) -7032-

z najcelniejszych Fabryk Pruskich, Belgijskich, Austrjackich 
i Ruskich, pod firmą R. Maliniak, nowo założony w do
mu P. Machotkina, w Hotelu Wrocławskim, pod Nrem 2240a, 
polecający się Szanownej Publiczności, z poręczeniem za to
war czysto lniany, stałe i nader przystępne ceny.
(2—3) —7153— B. Tenenhaum.

Za nader przystępną cenę
Z powodu wyjazdu jest do sprzedani*. 

Garnitur Mebli mahoniowych, zielo- 
  nym rypsem krytych i Serwantka maho

niowa. Wiadomość przy rogu ulic Tamki i Aleksandrji, 
w domu Beckera, na 2-giem piętrze od frontu.

(2 3) - 7078 -

Z powodu wyjazdu
jest do sprzedania kompletne Urządzenie do sprzedaży 

Napojów Gazowych, 
za bardzo przystępną cenę.

"Wiadomość na miejscu przy ulicy Elektoralnej, Nr 32 nowy. 
(2—3) —7039—

Wiadomość 
dla Fabrykantów Ifziegriu.

Potrztbni są fachowi Dziegciarze, umiejący pędzić dzie
gieć brzozowy. na co jest brzeziny gęstej nietykalnej diesia- 
tyn 137 (włók 9, morgów 4) wjednym obrębie, w majątku 
Siechniewio ach (JW-go NeyhtfLey) do k'órego droga prowa
dzi z Warszawy, na Brześć Litew. do Błudn>a koloią, z Błu- 
dnia na prawo do Siechniewicz wiorst 8’/-, drogę partykular 
ną w ogóle wiorst 280 odległości od Warszaw); za prawo 
wyrabiania właściciel żąda netto połowę wypędzonego 
dziegciu, korę można obdzierać z drzewa przeznaczonego do 
rąbania tak leżącego, jak również i na pnu stojącego.

 (1—3) 7180 -

Do sprzedania lub do wydzierżawieniaStudent Uniwersytetu,
•wydziału matematycznego, utrzymujący się z lekcji na pro
wincji, poszukuje korrepetycji. Adres proszę zostawić w Re
dakcji „Kuriera Warszawskiego.‘‘ pod literami W. C.

(1-1) — 7184—

WAGI sklepowe szalkowe od rs. G do rs. 20.
MIARY składane, francuzko-angielskie, po kop. 60 

za sztukę.
Praski do kopjowania listów po rs. 3 kop. 60.
KSIĄŻKI do kopjowania o 1,000 folio rs.,3 k. 60. 
GWICHTY mosiężne i żelazne, GWOŹDZIE 

druciane, Holzszruby, Szplinty żelazne, Pilni
ki, narzędzia, Klucze do machin różnego systemu. 
Bloki zwyczajne i różniczkowe, Windy, Tygle do 
topienia metali, Tektura asfaltowa do krycia da
chów, Łaty drewniane trójkańczaste i gwoździe 
do tektury.3 KRAFT et KUKSZ,

■w Warszawie, ulica Miodowa, Nr 490/1.
-H-0)- - 7065 -

Pod Nrem 2576 przy ulicy Rybaki, 
znzjdują się od kilku tygodni, 

dwa Prosiaki roczniaki, 
jeden biały, drugi siwy; przeto podaję do wiadomości czyje 
są, by się zgłosił po nich i za koszta ekspensu powrócił. 
(3—J) —7100— Joachim Tolforzyński.

— Zarząd „Stowarzyszenia Spożywczego Mer
kury4*-Zawiadamia, że wszedł w stosunek rabatowy o sprze
daż Rękawiczek, z P- Mikulskim Stanisławem, przy uli
cy Marszałkowskiej Nr 65 i z P. Bajerem Laurentym przy 
rogu ulicy Senatorskiej i Bielańskiej Nr 16. Nadto o sprze
daż Piwa zwyczajnego, bawarskiego i porteru z P. Markow
skim Józefem, mającym składy swoje przy ulicy Ordynackiej 
Nr 6 i w narożnym domu ulic: Chłodnej i Żelaznej.

J (1 - ) 7183-

Zaklad Fotograficzny
w jednem z miast gubernjalnych, jest do zbycia, wydzierża
wienia, lub prowadzenia nadal do współki, pod korzystnemi 
•warunkami. Wiadomość w Warszawie przy ulicy Nalewki, 

mieszkania Nr 15. gdzie Grenada.
(3 - 3) —7059—

Z pwodu wyjazdu pozostawiono do sprzedania

Fortepian,
najnowszej konstrukcji i fasonu, z tonem silnym 

i śpiewnym, za cenę bardzo nizką. Wiadomość w Fabryce 
Fortepianów Juljana Hinz. Nowy-świat Nr 24 nowy.

 (2 - 3) -7024 -

j 300 sztuk wyprzedają się po cenach znacz- 
i, codziennie od godziny 10-ej z rana do wie- 

idowej, J*

Oruanrm Kux i.ua a . < Piw Nr 473<j. nowy 6 k—jIobbo*«mo IlewsypoK.

o dwie wiorsty za rogatkami.
DOM mieszkalny z 5-ma Pokojami i Kuchnią, na dole, 

■ 2-ma Pokoikami i Kuchenką, na górze. Budynki go
spodarskie dostateczne. Ogród z 200-ma Drzewami owo- 
cowemi, i t. d. Różne Drzewa dzikie.

Gruntu ornego przeważnie 1-szej klassy i łąk, dziesiatyn 
15, czyli morgów nowopolskich przeszło 30.

Wiadomość w Redakcji „Gazety Polskiej."
35 -Oj -2081-

Ceraty na barchanie, podłogowe g:
i inne,

Bombonierki i Papiery pod torty, poleca Skład 
Obić Papierowych, pod firmą J. Różański, 

ulica Miodowa , Nr 9. EZ
(2-8) - 6975 -

Są do nabycia
wKantorze Jana Riedel w gmachu Teatralnym 

znane Nasiona mieszanek pastewnych.
Lit. A korzec 60 fun. rs. 7 kop. 50 na ziemie średnie i dobre

„ B „ „ „5 „ 50 „ „ słabsze i piaski
„ C ,, » „ 9 „ 50 „ „ niskie, zimne i

wilgotne.
Wysiew A i B po 30 font, zaś, C 20 fun na % dies, morgę n. p. 
Pszenica do siewu, pochodząca z Sarnowa, korzec 250 f.

rs. .10, w ,'biórze pi źniejsza od Sandomierki o dni 14.
Żyto S-to-Jańsko-Eldyjskie silnie krzewiste i wy

sokie, z zaletą zachowania ziarna w plewie, korzec wagi 240 f. 
rs. 7.

Również jest do nabycia Siano z powyższych mięszanek, 
najlepszych przymiotów, podług próby, i

Przewodnik rolniczy wydany przez J. Kotarskiego 
do przejścia z dawnego systemu w płodozmian oparty napa- 
stewności, z przesyłką kop. 55.

Nadsyłającym p eniądze franco wraz z marką pocztową do 
Domu Komissowego J. Riedel, lub wprost do Pro
ducenta przez Nowo Mińsk, towar zaraz ekspedjowanym 
będzie.

Obstalunki przyjmują na prowincji:
PP. Fr. Rozmanith i Ska w Grójcu, 

A. Wejss w Ostrowach, 
M. Lewiński w Wocławsku, 
Gustaw Hejmman w Kaliszu. (2 - 2) —7044 -

. , 11. U U M X L/ŁJLIUAJLIUj

Od ceny kop. 75 do rsr. 3 i wyż< j. w Magazynie 
optyczno-mechanicznym <«. er lacha, Kra- 
kowskie-Przedmitśińe Nr 21, obok Poczty.

(1—10) —7186—

Bo Magazynu Mebli
I SKŁADU LUSTER.

S GOLDBKRGA w PŁOCKU
przy ulicy Grodzkiej,

Nadszedł znaczny transport różnych MEBLI krajowych t 
zagranicznych, w najnowszych fasonach, oraz LUSTER 
złoconych i innych, rożnej wielkości, z konsolami, blata
mi marmurowemi, ŁÓŻEK ŻELAZNYCH rozmaitej 
wielkości, po cenie rsr. 7 do 13;-rozmaite MATERACE, 
jak niemniej pokrycie na MEBLE w wielkim wybo
rze.

Przy tymże MAGAZYNIE urządziłem Skład MA
SZYN DO SZYCIA, po cenie znacznie zniżonej, a rów
nież WAG DECYMALNYCH, z fabryki I.Szper- 
ling po cenach fabrycznych.

O czem donosząc Szanownej Publiczności śmiem tuszyć sobie, 
iż jak dotąd tak i nadal Szanowna Publiczność łaskawemi 
■względami swemi zaszczycać mnie i szczere moje usiłowania 
popierać nie przestanie. - S. GOLDBERG.

(14 — 18) —5521 —

Na Nowy Rok Szkolny.
Znane z taniości Wyprawy Szkolne z Teką skórza

ną, Rejscejgiem, Scyzorykiem, Kałamarzem, wszelkiemi po
trzebami aż do atramentu, po rs. 3; Kompleta Szkolne 
■w szkatułkach drewnianych, z Zameczkiem, po rs. 2; 
Dziennik zadań szkolnych, po kop. 10; świeżo wydane 
Siatki (Południki z Równoleżnikami), do rysowania mapp: 
Europy, Azji i t. d., po kop. 4; Skorowidzy alfabe
tyczne linjowane oprawne na słowniczki, po kop. 22'/,; 
jak niemniej znaczny zapas Materjalów i Książek 
szkolnych, po cenach najniższych przysposobiła Księgar
nia i Skład Papieru Ł. SZYLŁERA, Nowy Świat, Nr 23, 
między Chmielną i Jerozolimską. (2—3) —7034—

— Poszukujący miejsca Człowiek w wieku średnim, 
pojedyńczy, Ekonomik, z dowodami chlubnemi i pewnem 
poręczeniem Obywateli tutejszych, uczciwego prowadzenia, 
bez kaucji, życzy znaleść obowiązek: Rządcy dóbr, Leśni, 
czego; lub Ekonoma, w ostatnim razie Rządcy domu, Pi
sarza, lub Dozorcy fabryk tutejszych. Wiadomość przy ulicy 
"Widok Nr 10 nowy, w Sklepie Wiktuałów. (1 — 3) —7165— pod budowę domu, około trzech tysięcy łokci kw. powierzchni 

mający, położony w blizkości środka miasta. Osoby interesso- 
wane zechcą zgłosić się do Budowniczego Muklanowicza, za

mieszkałego przy ulicy Smolnej pod Nrem 7.
. (2-3) - 6980-

Pośredniczy
w umieszczania:

Guwernantek, Guwernerów, Bon 
i osób do towarzystwa 
Kamilla Mierkowska. 

Ulica S-to-Jerska, Nr 22 nowy.
5-12) - 5889 — .
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Stancje dla Uczniów.
Z upoważnienia Władzy Naukowej przyjmuje się Uczniów 

na stół i stancje, zapewniając wszelkie wygody, troskliwości 
i opiekę rodzicielską, ścisły nadzór, przy pomocy korrepety- 
tora do nauk, za bardzo umiarkowane wynagrodzenie. Ulica, 
Leszno dom Szmideckiej, Nr 18 nowy, z bramy w 1-sze po
dwórze, zaraz na lewo, w 1-szą sień na schody, do mieszka
nia Nr 17. (1 3) -7173—  

Zaraz, albo od Śgo Michała, jest do sprzedani*

Handel wyłącznie Damskiego zajęcia, 
bardzo korzystny, w najpiękniejszym punkcie miasta. Warun
ki nader dostępne. Wiadomość przy ulicy Niecałej pod 
Nrem 12 nowym, w Magazynie Strojów pod firmą: „Walerji 
Czerniejwskiej.*1  (1 — 3) — 7182—

WOBY MISERABLE
naturalne, Szlamy i Ługi do kąpieli, otrzymuje wprost ze 

źródeł co kilka tygodni świeże,
Skład Apteczny Leona Gradomskiego,

ulica Długa. Nr 551.
<23 - 30) -4296-

Od dawna uznana powszechnie jako skuteczną,  
szkodliwa i tania. Przywraca po kilku razach użycia 
naturalny kolor włosom siwym, udelikatnia takowe, spę
dza łupież. Dla uniknienia tak licznych fałszerstw, oświad
czam, że jodynie p. K. Pohoreckiemu w Warszawie (na Kra- 
kowskiem-Przadmieściu, i pp Aptekarzom: Chróścickiemu 
w Wilnie, sprzedaż mej Wody powierzyłam. 
___________________  (5 8)________ -5681 -

a 
, J,™— ,._ w — .. - a

Biuro Posłańców Publicznych,
Tłomackie, Nr 9, 

zawiadamia, że przyjąwszy odpowiednio uzdolnionego Maj
stra froterskiego, j st w możności zadość uczynić wszel
kim żądaniom tyczącym się zaprawy i froterowaniu posadzek 
i podłóg, utrzymywania takowych w porządku, oraz mycia 
drzwi, okien it. p. Ceny stałe i umiarkowane. (3 3) 7049 —

Stancja dla Uczniów,
ze wszyskiemi wygodami j korrepetycją, lub takowęj^ 
Ulica Krakowskie-Przedmieście Nr 10 nowy, wprost S-go 
Krzyża, mieszkania Nr  (* — 2) —7176—

Dom Spedycyjno-Komissowy. 
•fan Hr. laedócliowslU, 

ulica Długa, Nr 30 nowy, 
otrzyma w dniu 1-szym Września r. b. transport wyborowej 

sandomierskiej pszenicy
do siewu, i uprasza, pragnących ze sposobności nabycia ko

rzystać, o wczesne nadsełanie zamówień.
_______________________(6-9) -6859-

Potrzebny jest

Z powodu wyjazdu, jest do sprzedania:

dwa Łóżka,
i3 Toaleta mahoniowa, Stolik z blatem marmu

rowym, i różne in. e sprzęty, za przystępną cenę, przy ulicy 
Grzybowskiej Nr 35 nowy, od godziny 12-tej do 5-tej po po
łudniu. Stróż wskaże. (3 -3) -7016 —

Wóz parokonny, 
na żelaznych osiach, prawie nowy, jest do sprze
dania. Wiadomość u stróża domu, przy ulicy 

Ogrodowej, pml Nrem 22 nowym. (1 — *) —7174—

Z powodu wyjazdu jest do sprzedania 

siwy Ogier, 
rassy arabskiej, 8 lat mający, zdatny pod wierzch i do stada. 
Widzieć go można co dzień we wsi Brudno w 4-tej sotni 
pułku kozackiego.. (1 ~~ 3) —7188 —

nie-
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KALENDARZ
ROLNICZY,

WIADOMOŚCI KSIĘGARSKIE

Nakładem Michała Goldhaar’a, księgarza w Kiel
cach, wyszedł DRAMAT w 5-ciu aktach, napisany przez 
J. K. S. z dziejów wyswobodzenia się Grecji z pod przemocy 
Tureckiej, pod tytułem:

9)JLŁL XX U XI w vj •** z
i jest do nabycia we wszystkich księgarniach warszawskich, 

prowincjonalnych, i u Nakładcy wmieście Kielcach;
po cenie 45 kop- ,

Skład główny na Warszawę, w księgarni Mi
chała Glucksłrorga, ulica Krakowskie frzedmie- 
icie, Nr 411- (3 -6) -6088-

bzeczy znalezione,
które odebrać można, lub powaiąść o nich 
wiadomość w Redakcji „Kuijera Warszaw- 

 skiego”:
J. Książka do nabożeństwa niemiecka, na jSwięto-Krzyzkiej 

ulięy
2. Książka w jeżyku hebrajskim, na ulicy Wierzbowej;
3. Portmonetka z małą kwotą pwnifdzy, znaleziona dnia

25 Lipca r. b. na ulicy Marszałkowskiej. .
4. Kluczyk, znaleziony w ogrodzie haskim dnia 26 Lipca.
5. Tabakierka, znaleziona 29 Lipca na ulicy Senatorskiej.
6. Kłucie, znalezione na ulicy Trębackiej, dnia 29 Lipca.
7. Książka do Nabożeństwa, znaleziona 30 Lipca.
8. Wachlarz, znaleziony przy wyjściu z Wielkiego. Teatru

W dniu 6 Sierpnia. . , ,
9. Pierścionek ślubny, znaleziony przeszło przed dwoma 

miesiącami.
10. Portmonetka. .... ,
11. Wfdka, znaleziona w Łazienkach Królewskich dnia 4

Sierpnia. .
12. Portmonetka, Znaleziona dnia o sierpnia, na banho- 

iie Wiedeńskim.
13. Binokle, znalezione dnia 19 Sierpnia, na podwórzu

Bankowym.  

Znaleziono 1

20

25

20

40

25

k. 60. 
,, 60.

„ 25.

,,47‘A 
na rs. 1.

„ - „ 50 na

„ — kop. 20

wydawany przez dwa poprzednie lata mojem staraniem 
na rok 1872 wyjdzie z druku wcześniej jak zwykle, 
tak, że w Listopadzie r. b. znajdować się już będzie 
w handlu księgarskim. W wydawnictwie tem nastąpią 
radykalne zmiany, z celem uprzystępnienia tego Kalen
darza nawet dla mniej zamożnych, np. dzierżawców i o- 
ficjalistów gospodarskich. Dotychczasowe dwie części zre
dukowane zostaną do jednej książki dogodnego dla kie
szeni formatu, w formie pugilaresowej wydanej, w płót
no angielskie oprawnej. Wewnętrzny układ obejmie wia
domości w codziennych stosunkach gospodarskich nie
zbędne, nadto znajdować się będzie konotatnik na wszy
stkie w roku miesiące. Cena dotychczasowa tego wyd - 
wnictwa obniża się prawie do połowy, to jest egzem
plarz oprawny kop. 75, nieoprawny kop. 50, ale tyl
ko w sposobie prenumeraty, która tylko do 1 Listopada 
r. b. do Redakcji Gazety Rolniczej nadsyłaną być win
na. Obywatele ziemscy, którzy kalendarz ten przezna
czają na podarki noworoczne dla osób bliższych i oficja
listów, najlepiej postąpią gdy rs. 3 nadeszlą do Re
dakcji, a po cztery egzemplarze oprawne, lub po sre.«'ć 
nieoprawnych tego wydawnictwa, kosztem Redakcji po
cztą mieć będą ekspedjowane. Po 1 szym Listopada ka
lendarz o jakim mowa, kosztować będzie dwa razy tyle

Redaktor Gazety Rolniczej.
 - 6146 —

• • „ 
n

, rs. 1

13. ^ubelewicz o papierachpublicznych z rs. „
  (3-3) —6911—

J. gYATIAOWsM.lfe.CłO 
dziełko p. t<;

Przystępny wykład pierwszych zasad 
Ekonomji społecznej moralnej, 

jest do nabycia w Księgarni Gebetnera i Wolfa. 
Cena Kop. 30.

(26 - 0) -. 3593—

Książki naukowe,
pb-.znacznie zniżonych cenach w Księgarni G. Hermansztadt, na 
^TSpi^oŚ^e’prPodlewIkiego 2 tomy, zrs. 1 k. 80 na

2. Chemia Zdzitowieckiego o Metalach „ 2 „ „ na
3. GrammatykaŁacińska Preswioskiego

wydanie 4-te poprawione Część 1 t e „
4. Gram. Łacińska Preswioskiego część o 

składana  . ' ’
5. Najnowsza Metoda nauczenia się ję

zyka niemieckiego Ahna wraz z sło
wnikiem i Zbiór powinszować. . • »■

6. Kurs praktyczny języka rancuzkie- 
go i wypisy franc, z oprawą . • •

7. Schmid petyts Contes poprawiona i
pomnożona Denua,......................... ■

8. Bukwar większy akcentowy z opra
wą •_•• • ...................................i

9. Historja starożytna
10. Katechizm dla dzieci
11. Snarski Dzieje kościoła
12. NajnowsżaMetodanauczenia się 4ch.

Gavotte Polka, 
ułożona z ulubionej M e 1 o di i 

G a w o t a Ludwika XIII-go, 
przez K. Syrewieża, cena kop. 15.

Edycja ułatwiona (Edition Simplified) 
G a w o t a Ludwika XIII-go, 

ułożona przez tegoż, cena kop. 30.
Wyszły Nakładem Juljana Mttllera. Ulica Senatorska, 

wprost paraQi Ś-go Antoniego i są do nabycia w Składach 
Muzycznych w Warszawie i na prowincji. (3 —3) —6883—

— Dobry atlas Geograficzny jest dla każdego czytającego 
rzeczą niezbędną, lecz atlas taki, obszerny dosyć, odpowia
dający potrzebie każdej jest nietanim, wydać od razu rubli 
kilkanaście lub kilkadziesiąt, niekażdy może, a to niestety, 
jest cena dobrego atlasu.

Otóż wydawca Justus Perthes w Gotha, 
którego mappy, atlasy i w ogólności prace na polu Geogra- 
ficznem szerokiem, jeżeli nie największem uznaniem się cieszą, 
zamierza wydawać sposobem zeszytowym, ułatwiając 
przezto nabycie znakomitego tego i drogocennego dzieła ka
żdemu, nawet mniej zamożnemu, najlepszy, sławny, swój 

Atlas Stieler’a, 
przerobiony i powiększony przez: Petermana, Berghausa 
j Vogla, składający się z 90-ciu mapp geograficznych.

Atlas ten wyjdzie w 3O-tu zeszytach.
Cena zaś zeszytu wynosi kop. 60, z przesyłką na prowin

cję kop 70.
Zeszyty wychodzić będą w odstępach 4 do 5-ciu tygodni.
Zwracamy uwagę, że z powodu obecnych zmian terryto- 

rjalnych, pora teraźniejsza najstosowniejszą jest do nabycia 
atlasu, mappy zaś wszystkie bez wyjątku są w edycji tej na 
nowo robione i zawierają wszystkie nowe od
krycia, koleje żelazne i t. p.

Prenumeratę przyjmuje księgarnia i skład nut muzy
cznych Ferdynanda Hósick przy ulicy Senatorskiej, 
Nr 496—gdzie pierwsy zeszyt już nadszedł. (5 —6) —5857 —

Dzieła gospodarskie i ekonomiczne 
po nader przystępnych cenach 

do nabycia w Księgarni Gebethnera i Wolffa:
Bokiewicz. Hygiena popularna, czyli nauka zachowania 

zdrowia dla ludu, z 50 kop. zniżona na 20 kop.
Chevalier. Ekonomja polityczna, ustęp o organizacji pra

cy, z rs. 1 zniżona na 50 kop.
Courcelle-Seneuil. W j kład teoretyczny i praktyczny 

czynności bankowych, z francuzkiego przełożył Lewe- 
stam, z rs. 3 zniżona na rs, 1.

Dąbrowski Ludwik Regulamin dla gospodarzy wiej
skich, oraz urządzenie gospodarstwa parobczanego 
z rs. 1 zniżona na 50 kop.

Gospodarstwo domowe włościan polskich, przez Obywa
tela Ziemskiego, z kop. 30 zniżona na kop. 15.

Lavergne- Obraz gospodarstwa wiejskiego w Anglji, Szko
cji i Irlandji, z rs. 1 zniżona na 50 kop.

Leconteux. Nauka o uprawie Polepszającej, czyli zasady 
ogólne gospodarstwa wiejskiego, z rs. 2 zniżona na 
75 kop.

Lullin. O stowarzyszeniach wiejskich do wyrobów mlecz- 
cznych, z kop. 22*/s zniżona na 10 kop.

Lutosławski Franciszek. Notatki z wycieczek rolni
czych za granicę kraju, z kop. 60 zniżona na k. 25.

Opowiadania starego nauczyciela, przydatne dla czytel
ników wiejskich, oraz dla dzieci wszelkiego stanu z 30 
kop. zniżona na 15 kop.

Roscher Wilhelm. Nauka ekonomji, Rolnictwa i ubocz
nych płodów surowych, dla poświęcających się nauce i 
trudniących się stosowaniem jej do spraw życia społe
cznego z rs. 2 kop. 25 zniżona na rs. 1.

Sinclair John. Kodeks rolnictwa i uwagi dotyczące ogro
dów, sadów, lasów i plantacji, z rs. 2 kop. 70 zniżona 
na rs. 1.

Zaleski Falkenhagen P. O domach Zleceń Rolników 
z kop. 50 zniżona na kop. 20.

- Teorja i praktyka banków w zastosowaniu do naszego
kraju z 50 kop. zniżona na kop. 20.

Weckherlin. Hodowla zwierząt domowych gospodarskich. 
Część I. Zasady ogólne, z kop. 75 zniżona na k. 40.

— Część IŁ Chów bydła rogatego z rs. 1 kop. 80 zniżo
na na kop. 90.

Dzieła powyższe wydane zostały w swoim czasie nakładem 
i staraniem b. Towarzystwa Rolniczego i b. Redakcji Roczni
ków Gospodarstwa Krajowego, co jest najlepszą rękojmią ich 
rzeczywistej wartości, uprzystępnienie zaś ceny powinno być 
zachętą do licznego ich pokupu.

Osoby na prowincji zamieszkałe, zechcą przy zamówieniu 
za każdego rubla po 10 koo. na koszta przesyłki dołączyć.

(9 10) - 5019 -

Dziełka naukowe.
nakładom Księgarni J. Blaszkowskiego wydane, lub ną 
Główny Skład złożone:

Bocquet. Rozmowy francuzko-polskie. Wydanie 10,przej
rzane i poprawione przez Armand Renaud, Redakto
ra „Revues Contemporaine et XIX. Siócle &c. po rs. 1.

Denoix. Nonvello Chrestomathie franęaise. z rozmaitych 
autorów fraucuzkich zebrane, ze słowniczkiem do tłu
maczenia, kop. 60.

Dawida. Grammatyka polska, bardzo praktyczna dla 
dzieci, kop. 30.

F. S. Dmochowskiego, krótki zbiór Historji S-tcj. 
wydanie czwarte, kop. 10.

Elkany. Nowa metoda nauczenia, się łatwym sposabem 
pierwszych zasad czterech języków, a l mianowicie 
francuzkiego i niemieckiego. Wydanie 14-ste, pomno
żone nauką o używaniu prayimków, kop. 52>/j.

Ganota. Fizyka. Wydanie drugie, przez Dziekana Aka- 
Jemji tłomaczone i 620 drzeworytami objaśnione. Ce
na zniżona z 4 na rs. 3.

Grubeckiego, Arytmetyka kurs niższy i wyższy, rs. 1.

 
Hermanna. Rys Fizjologji Człowieka, treściwie a jasno 

obejmuje całą tę naukę, opartą na przyjętych dziś za
sadach, rs. 2 kop. 25.

St. Jachowicza. Bajki i Powiastki, dawniej w i-ch to
mach mieszczące się. Nowe wydanie w 3-ch tomach, 
rs. 1 kop. 50.

„ Sto Nowych Powiastek z drzeworytami, oprawne k. 90. 
broszur, kop. 75.

X. Deckerta. Biskupa, Książka do Nabożeństwa dla u- 
czniów oprawna, k ip 45.

T. Nowosielskiego. Bajki i Powiastki z rycinami, po 
kop. 90 i po kop. 67 */3.

Najłatwiejsza Nauka Czytania za pomocą liter 
ruchomych, kop 60

Oleszczyńshiego. Nauka pisania czyli Wzory Kali
grafii, kop. 35.

— Wybór ozdób kaligraficznych, rs. 1.
Piwarskiego. Wzory Rysunkowe, uznane za najlepszą 

metodę rysunku, po kop. 75.
Sierocińskiego. Grammatyka Polska w skróceniu. Część 

pierwsza, kop. 10.
— Grammatyka Polska obszerniejsza (drukuje się nowe 

wydanie), kop. 20.
— Grammatyka Polska. O składni, kop. 221/,.
— O stylu i Postaciach retorycznych, kop. 25.
Ks. Solarskiego. Katechizm mniejszy, kop. 20v

„ Katechizm większy, kop. 60.
Schmidta. Małe Powieści w liczbie 141 dla dzieci, ko

piejek 60. t
Auswahl von Mustern deutscher Prosaiker und Dichter, 

czyli Wzory Prozy i Poezji niemieckiej dla młodzieży, 
kop. 75.

Krzewskiego. Grammatyka francuzka, Część I-sza pó 
polsku, kop. 60.

— Grammatyka francuzka, Część II-gą po franctrakn, ko
piejek 75.

-■ Recueil gradue de Lectures et d‘Exercices en memoi- 
re, Część I-sza kop. 67*/j-

— Recueil gradue de Lectures et d‘Exercices en memoi- 
re, Część H-ga, kop. 82*/,-

Pacewicza. Zoologja, Botanika i Mineralogja, po ce
nach zniżonych z 75 na kop. 50.

Skrzypihskiego. Historja Powszechna, kop. 75.
W tej Księgarni od lat 25 znanej, są do nabycia wszelkie 

Książki Szkolne w językach: ruskim, polskim i innych; 
jakoteż wszelkie przedmioty uczniom do nauki potrzebne, do 
pisania, rysowania i malowania i t. p.

(1—1) -7123 -

Monografla Hemorroidów
Dziełko Dra Anndre Lebel, lek rza fakultetu P&ryzkiega 

Do nabycia »e wszystkich księgarniach. — Skład Główny 
w Księgami Gebethnera i Wolffa.

Taryfą celną Państwa Rossyjskiego pozycją 151, H, Nr 
36 i 37 upoważnione do wprowadzania.,

Pigułki Dra Lebel z proszku rośliny Scordiumi Pi
gułki Dra Lebel z ekstraktu tejże rośliny przeciw He- 
morroidom sprzedają się we wszystkich Aptekach Ce
sarstwa.—Skład główny w Warszawie u A- F. Gallego. 

(6-50) -5943-

OGŁOSZENIE.
W Komitecie Warszawskiego Aleksandryjskiego Szpitala 

Wojennego, we śrole 11 (23) sierpnia r. b, o godzinie 12-tej 
w południe, odbędzie się jedna stanowcza licytacja, na zbu
dowanie dla tegoż szpitala sprzętów drewnianych.

Do licytacji przypuszczone będą wszystkie osoby mające 
prawo zawierać ze skarbem umowy na zasadzie 627—650 
art. IV części I księgi Zbioru ustaw wojennych.

Życzący w licytacji uczestniczyć, powinni przed jej rozpo
częciem złożyć przy prośbie na papierze stemplowym warto
ści 20 kop., dokumenty o ich profesji i wadium w ilości 26 
rubli.

Warunki można oglądać codziennie w Komitecie Szpitalu. 
__________________ _____________ (1 — 3) —7178- 

a, OSTRZEŻENIA
Polowanie na gruntach i łąkach włościańskich, 

jfflSywS do dóbr Czerniakowa Gminy Mokotów należą
cych, wydzierżawione zostało. Zabrania się przeto strzela
nie Zwierzyny, nieposiadającym na to oddzielnego biletu 
dzierżawców, pod utratą, psa i broni. Ustanowiona do tego 
straż gminna i włościańska, czuwać będzie nad wykonaniem. 

(1—3) —7175—

Do Składu Nut Józefa Zweigbaum, ulica Miodowa, Nr 482, 
potrzebny jest

U 0 Z E E.
_____________________ (2-3) -7159-

Przy ulicy Wiejskiej w domu pod Nr 7 nowym, w blizkości 
Gimnazjum IV-go, jest 

Pomieszczenie dla kilku Uczniów 
klass niższych, którym zapewnia się odpowiednie utrzyma
nie i najtroskliwszą opiekę. Wiadomość w mieszkaniu na 
2-giem piętrze._____ (3—3)_______— 7122 —_____
■ Jest Mamka Mężatka, która mówi po nie

miecku i z lepszem w ogóle wykształceniem, któ- 
raby mogła przyjąć zarząd domu, albo dawać 
lekcje języka niemieckiego drugiemu dziecku ma

łoletniemu na Prowincji, za stosownem wynagrodzeniem, są 
i inne Mamki do umieszczenia. Ulica Podwal, Nr 3, u Aku
szerki T. Stedler.  (1-1) -7181—

Maszyna do Waty
jest do sprzedania. 

Ulica Leszno, Numer 720. 
(3 - 3) - 7089-
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W DniKunu Kurjera Warszawskiego.—(PI. Teatralny, Nr 473e, nowy 5). — Aq9bo«h-j JJensypojo.

Wdowa (Francuzka
z porządnej familji, życzy przyjmować małe Dzieci na wy
chowanie, zipewniając dozór i opiekę prawdziwie macierzyń
ską. Wiadomość powziąść można w Redakcji „Kurjera War
szawskiego?1 (3 — 3) —7030—

Urzędnik dogpodnrciey,
z W. Ks. Poznańskiego, kawaler w średnim wieku, zupeł
nie wolny od wojska, posiadający język polski, niemiecki i 
cokolwiek rossyj kiego, żjczy sobie każdego czasu przyjąć 
obowiązek Ekonoma, na osobny folwark, w Dobra większe, 
lub w Dobra pojedynczych wiosek, lub w fabrykach Cukro
wni i t. p. Łaskawe oferty uprasza się franco pod adresem 
B. W. Warszawa poste-restante. (3-3) — 6978—

— Niżej podpisana utrzymująca Szkolę prywatną 
żeńską, przy ulicy róg Brackiej i Widok Nr 2, oprócz 
przychodnich Uczennic przyjmuje także na stałe pomieszcze
nie Panienki, po cenie najmożliwiej przystępnej i oprócz 
nauk planem określonych udziela języka francuzkiego, oraz 
muzyki na fortepianie.—Tamże jest Pokój z osobnem wyj
ściem do odstąpienia w każdym czasie. — Aleksandra Li
pińska. (3 — 3) —7029—

Jest do wynajęcia, od 1 Października r. b. 

Lokal na Kantor, 
składający się z 2-ch Pokoi z Przedpokojem, za cenę rs. 150 
rocznie, od 1 stycznia 1872 r.; SPIĆ HR Z na Skład 
towarów, za cenę rsr. 150 rocznie; ulica Rymarska, Nr 8 no- 
wy. Wiadomość u Stróża.  (3 — 3) 7014 —

Kilka Mieszkań po dwa Pokoje 
z Kuchnią, Drwalnią i Piwnicą od Ś go Michała r. b. do 
najęcia pod Nrem 921, przy ulicy Chłodnej. Wiadomość 
u Właścicielki. Nauczycielka języków: polskiego, rossyj- 
skiego, francuzkiego i niemieckiego, szuka lekcji na godziny. 
Wiadomość tamże. (I -3) —7002

Jest do wynajęcia każdego czasu 
Mieszkanie 

kompletnie umeblowane, składające się z czterech Pokoi, 
Przedpokoju i Kuchni, na pierwnzem piętrze od frontu, przy 
ulicy Bielańskiej pod Nrem 605, wprost Hotelu Lipskiego. 
Tamże są do zbycia dwa Stoły, jeden mahoniowy, drugi ku
chenny o dwóch szufladach. Wiadomość w Dystrybucji, wtym-

 że domu pomieszczonej, (3 - 3) -7087—

I MAGAZYN UBIOROW HĘZKICH
| Aleksandra Wiśniewskiego,
“ egzystujący od lat kilku w domu Bayera przy ulicy Królewskiej, obecnie przeniesionym został do pałacu W-go 

Dyzmańskiego, przy ulicy Miodowej, Nr 497 lit. ó. (6 6)  — 6647 —~ 

OSOBA
w średnim wieku, pragnie umieścić się do gospodarstwa wiej
skiego, albo do miasta do dozorowania' dzieci lub pie lęgno- 
wania osoby wiekowej. Ulica Ogrodowa Nr 28 nowy, na fa
cjatce, mieszkania Nr 16.(2 3) — 7043 —

Zmiana I okaln.
ADAM BOGUSŁAWSKI,

Felczer Starszy, trudniący się specjalnie ope
rowaniem odcisków; paznogcie wrośnięto u 
nóg, paznogcie szczerniałe u rąk (tak zwane koł- 
tuniaki), kurzajki i brodawki, wygubia bez użycia 
ostrych narzędzi, sposobem sobie wiadomym. Po
siada własnego wynalazku Aparat przeznaczony do 
Kąpieli parowych, zapobiegający wdychaniu 
pary, służący do leczenia chroni znych i zastarza
łych chorób, w którym kąpiel z wszelkich leczni
czych środków wedle wskazania Doktora przyrzą
dzić można. Przniósł swój, Zakład pod Nr 3 no
wy, przy ulicy Królewskiej, obok domu Bajera.

(4 6) - 6320 -

Pod Nrem 3 (1521) przy ulicy Złotej, u Aku- I 
szerki, jest Mieszkanie samo w sobie, oddziel- |  
ne, urządzone dla osób słabość odbyć mogące; oraz można 
dostać Mamek ze świeżym pokarmem.

(3- 3) -7111-

A w juź wieku i posiada-
! tVS o 5 A J4ca w'e'kie doświadczenie w zarzą-
I 1^1 I fae f1 dzie domowym, poszukuje miejsca
1 11 Wl III rł przy gospodarstwie wtejskiem lub

JEa miejskim, albo do zarządu domu.— 
Wiadomość w Redakcji „Kurjera Warszawskiego.

(2-3) - 7167 —

ZJEDNOCZONYCH RĘKODZIELNIKÓW WARSZAWSKICH.
W d. 1 Czerwca r. b. zawiazaną została z odpowiednim kapitałem Spółka przez Rękodzielników Warszawskich, do założe

nia własnego Magazynu drzewa. Do Magazynu tego potrzebne są przedewszystkiem materjały drzewne tarte, jako to: ba
le, oraz tarcice dębowe, sosnowe, jesionowe, brzozowe, olszowe,  lipowe, topolowe, rozmaitych wymia
rów, niemniej drągi brzozow e na dyszle, spry chy dębowe, dzwona jesionowe, J?’1 hrzustowe,
kloce brznstowe na piasty, tudzież kloce jesionowe na krzesła:—Ktoby więc z JJWW. i Ww. Właścicieli mająt
ków z lasami lub tartaków, posiadał materjały powyżej wyszególnione, mi anowicie też suche, raczy zgłosić się do Starsze
go Zarządu Spółki p. Karola Simmler’a, przy ulicy Smolnej Nr 2982, bez żadnego pośrednictwa, które się absolutnie 
od tego interesu wyłącza. (3—-3) ~~ 6951 —

Instrumentów Zagranicznych g

llffllffi I lillOSSMl |
MIODOWA Mr 1O. 1

nadeszły w tych dniach notce egzemplarze, /g

FORTEPIANÓW 4
[INJATURO W YtH |

Lokale różne 
do najęcia, od Ś-go Mi. hała r. b., w domu pod Nrem 542, 
przy ulicy Długiej, dawniej Kronenberga, na parterze Sklep 
jeden; tamże Sklep obszerny z dwoma Pokojami i Pasażem, 
na 1-szem piętrze Sala, trzy Pokoje, Pasaż i Kuchaia;—tamże 
trzy Pokoje kawalerskie; na 2 giem piętrze cztery Pokoje 
z Pasarzem i Kuchnią;—tamże trzy Pokoje z Kuchnią, oraz 
na 3-ciem piętrze cztery Pokoje, Przedpokój i Kuchnia. Wia
domość o cenie na miejscu. (3 — 3) —6948—

X XXX AXX X «. A. JL XXXI XXXXXXX X X*
Przy ulicy Instytutowej, między Aleą Bel- 

wederską i ulicą Wiejską, w domu W. St. 
Lessera Nr 1726L, je->t do najęcia od S-go Michała >• 
LOKAL większy, z rozkładem bardzo wygodnym 
świeżo otapetowany, tudzież opatrzony gazem i wo- 
dociągami. Wiadomość u Rządcy w miejscu.

(3 —3) — 6832 —
<^¥¥¥ ¥¥¥XX¥XX¥X ¥¥¥¥¥¥¥¥¥ ¥¥* 

Na Krakowskiem-Przedmieściu, przeciwko Zamku, w domu 
pod Nrem 111 nowym,

4 Pokoje, Przedpokój, Kuchnia i Piwnica, 
na drugiem piętrze od frontu, za Rs. 240 rocznie, do wynaję
cia od 1-go Października. (3—3) —6965—

— Do Fabryki Instrumentów muzycznych, oraz Harmoni
jek ręcznych, poszukiwani są

UCZNIOWIE, 
mogący w każdym czasie znaleść miejsce. Mogą być i po
chodzenia niemieckiego. Bliższa wiadomość u P. Wolfa Fei- 
genbamna, w Składzie Galanterji, przy ulicy Franciszkań
skiej, Nr 1819. (5 - 6) -6952—

Ktoby miał

Dwa lub trzy Pokoje z Meblami i Kuchnią, 
na parterze lub pierwszym piętrze, do wynajęcia zaraz na 
czas do 1-go Października, zechce nadesłać swój adres pod 

Nr 21 przy ulicy Długiej, na 2-gie piętro od frentu.
(2-3) -7134-

iJist do sprzedania

SKLEP Z »IHI II.1HI
przy ulicy Nowolipie, Nr 15, wprost szpitala ewangphckiu- 
go. Wiadomość na miejscu. (3-3) — 7077 

Z powodu zmiany okoliczności, jest do odstąpienia w ka. 
żdym czasie

. Sklep z Wiktuałami,
za bardzo przystępną cenę, przy ulicy Marjensztadt, pod Nr 
15 nowym. (3—3) — 7113 —
vn_, u Rs. 3 nagrody odbierze zaraz kto odpro- 
KpSmSi wadxi lub wskaże miejsce gdzie jest przetrzy- 

mywanym zabłąkany Pies Wytel biały, kasa- 
raHKMfcTŁ-F tenowate łgtJ ma.jłcy> a obciętym ogonem. Wszel
kie środki przedsięwzięte są celem wyszukania go, a niepra
wy obecny jego posiadacz do surowej odpowiedzialności po
ciągniętym zostanie.— Leszno, Nr 54 nowy, mieszkania Nr 2.

Potrzebna jest zaraz

uzdatniona do szycia Bielizny na maszynie. Wiado
mość przy ulicy Gołębiej, Nr 14 no wy, w oficynie na dole, 
w mieszkaniu Nr 14. (2 —3) - 7005 —

STANCJA M IOW.
Karol G.,Francuz rodowity, Nauczyciel prywatny, podaje do 

wiadomości Osób interesowanych, iż z rozpoczynającym się 
rokiem szkolnym przyjmuje na Stół i Stancję Uczniów 
Szkół publicznych, którym zapewnia ścisły dozór, troskliwą 
opiekę, pomoc w naukach, konwersację w języku francuzkim, 
oraz w razie życzenia, lekcje tegoż języka. Uczniowie z miej
scowego fortepianu korzystać w zupełności mogą. Ulica 
Oboźna, dom Kressego, od Nowego Swiatu pierwszy na pra
wo, Nr 3 nowy, na 2-giem piętrze. (3 — 3) —6914—

> Maszyny do szycia,
% tylko rzeczy wińcie praktycz-
w nych systemów i doakonale-
> 6° wyrobu, sprzedajemy po
< cenach bardzo obniżonych za
f gotówkę i dajemy na wypłaty za dostatecz- 
% ną pewnością. Manka szycia bezpłatna Gwaran- 
# cja dwuletnia. Reparacje dokonywają się w naszej
> fabryce maszyn parowych i rolniczych.
C (9 -o) — 6018 — Ostrowski & Comp.

Potrzebny jest zaraz 

Pokój kawalerski, 
z meblami i usługą, w okolicy ulicy Bielańskiej. Wiadomość 
proszę złożyć w Redakcji „Kurjera Warszawskiego,“ pod 
literami M. B. (2—2) - 7099 —

Do wynajęcia każdego czasn:

SKLEP DUŻY Z POROM, 
oraz z Piwnicami, może być na Zakład fryzjerski, Rękawiczni- 
czy, Magazyn mód, Ubiorów męzkich i damskich, Obuwie 
damskie i męzkie, na Nowym-Swiecie_, obok Kopernika, w do
mu Zarządu Wojennego, Nr 1245.—Ktoby sobie życzył mniej
szy Sklep to podług życzeń ten s*m sklep można przegro
dzić na dwa mab sklepy. Wiadomość na miejscu u Rządcy 
domu, lub u Głównego Dzierżawcy tegoż domu P. Wiesel, 
przy ulicy Elektoralnej, Nr 776. (5 — 6) - C900 -

Wiadomość dla Rodziców i Opiekunów.
Za nader umiarkowane wynagrodzenie, przy troskliwym nad

zorze i konwersacji francuzkiej, może znaleść pomieszczenie
Kilku Uczniów,

przy ulicy Hożej, Numer domu 2 nowy, a mieszkania Nr G. 
(2-3) -7155-

Przyjmuje się

na mieszkanie UCZNIÓW 
uczęszczających do Gimnazjum lub przygotowujących się do 
nich, gdzie oprócz opieki rodzicielskiej, dobrego bytu, który 
jak wiadomo przyczynia się do rozwoju umysłu, zapewnia 
wykład języków, nauk klassycznycb, muzyki i konwersacji 
w języku francuzkim, za cenę bardzo przystępną. Osoby in
teresowane raczą się zgłaszać do mieszkania J. Merry, przy 
ulicy Trębackiej, pod Nr 5 na aole. (2 — 3) -7163—

i mumii
uznane przez cały świat muzykalny jako pierwsze w grze, konstrukcji, trwałości i niezrównanego tomu^^


